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Rok X. 


fi nene 


Wieika akcja Centrolewu 
w Krakowie przew rządowi. 


W środę miało nastąpić otwarcie nadzwyczajnej 
sesji Senatu. Natomiast dzień zebrania się Sejmu 
przypada na 23 czerwca. Senatowi podobno przezna- 
czonych miało być kilka dni do pracy na załatwie- 
mie zaległych spraw. Jednak okazało się to złu- 
dnem, gdyż, jak podajemy poniżej i sesja Senatu 
została odroczona ma dni 30. Zachodzi jednak 
głównie pytanie, czy pozwoli się pracować Sejmowi, 
czy wogóle dojdzie do zebrania się tegoż. Po ostat- 
niem odroczenin sesji Senatu, zdaje się, że i do 
zebrania się Sejmu rząd nie dopuści. Gdyby 
istniały u nas stosunki normalne, to rząd premjera 
Sławka edrazu musiałby pójść na odstawkę, gdyż 
3/4 Sejmu nie ma do niego żadnego zaufania. Po- 
nieważ jednak rząd nie ustąpi — będzie musiał da- 
iejrządzić bez Sejmu, ezy to odsyłając go na pewien 
przeciąg czasu do domu, czy też rozwiązując go. 
Rozwiązawszy go, musi wyznaczyć nowe wybory albo 
wogóle nie dopuścić do wyborów nowych ciał usta- 
wodawczych, co jednak byłoby zbyt jaskrawem 
pogwałceniem konstytucji, równającem się nowemu 
zamachowi stanu. W takich warunkach znajdująe 
się w stosunka do rządu, nasz Sejm nie chce kapi- 
tulować, dać sobą pomiatać, ale dąży do przegro- 
wadzenia swojej woli. Na arenie parlamentarnej 
Sejm jest pod tym względem bezsilny, bo gdy 
rozpoczoje coś przeciw rządowi, ten go odrazu odro- 
czy i pośle do domu. Wobec tego większość Sejmu 
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t. zw. Centrolew obrał sobie inną drogę, a miano- ' 


wicie za pomocą zwołania kongresu do Krakowa. 

Idea zwołania kongresu pojawiła się w Centro- 
lewle bezpośrednio po odroczeniu sesji nadzwyczaj- 
nej Sejmu.  Zgodzono się przedewszystkiem, ażeby 
kongres zwołać do Krakowa, jako do dawnej stolicy 
Polski, dia dostojeństwa jego przeszłości dziejowej 
oraz przodującej kultury i dojrzałości politycznej jego 
mieszkańców. Na Kraków zgodzono się tskże i dla- 
tego, że on wiaśnie był kolebką zamierzeń i wido- 
wują poczynań niepodległościowych. 

Postanowiwszy zwołać koogres do Krakowa, 
zgodzomo się dalej, ażeby uczynić to w ostatnią nle- 
dzielę czerwca rb. Stało się to dlatego, że w między" 
czasie uiawai się dostatecznie stos. rządu do problema 
sesji nadzwyczajnej. Pomiędzy 18 a 23 bin. rozstrzy 
gnie się mianowicie los sesji Senatu, zwołanej ra 
18 bm. oraz sesji Sejmu, którego okres odroczenia 
kończy się z dniem 23 bm. 

Ten kongres to akcja obronna, a zarazem i de- 
monstracyjna ze strony więkezości Sejmu przeciw 
postępowaniu rządu wobec niego. Są tacy, którzy 


; sprawom : 


chcą upatrywać w tym kongresie jakoby chęć stwo» | 


rzenia czegoś w rodz, nowego parlamentu. W każdym 


razie kongres ten wystąpi ostro przeciw zarządzeniom ! 
rządu odnośnie do Sejmu i Senatu i ppoweźmie ucbwa- | 
ły dalszej taktyki i sposobn postępowania wobec ' 


rządu i to zaleźnie od tego, jak sobie postąpi rząd 


ze Sejmem. Czynłone są ze strony Centrolewu wiel- | 
kle wysiłki w celu nadania owemu kongresowi w | 


Krakowie jak największego rozmachu, znaczenia 


i rozgłosu. 


Jeszcze o kongresie Centrolewu. 


W skład Centrolewu wchodzą następujace stron- 
nictwa: PPS., Wyzwolenie, Stronnictwo Chłopskie, 
Piast, N. P. R. i Cb. D. 
wiadomości, 1ż Ch, D. usunęła się od uczestnictwa 
w Kongresie. 

Tymczasem pod odezwą Centrolewu. zwołującą 
Kongres, widnieje podpis Ch. D., a w skład komisji 
gospodarczej Kongresu wszedł poseł Kuśnierz (Ch.D.) 
z Krakowa. Z tego wynika, iż Ch. D.takżew Kon- 
gresie bierze czynny udział. 

Rezolucje i konkluzje polityczne nie są jeszcze 
ustalone. Uchwalenie odpowiednich rezclucyj na 


kongresie będzie zależało od stanowiska rządu do 
sesji nadzwyczajnej Sejmu, 
obrady dnia 23 bm. 
Natomiast ustalone są rezolncje gospodarcze, 
nad któremi pracowała specjalna komisja, w skład 


która powinna zacząć 


f 


Niektóre pisma podały do | 


Cena pojedyńczego egzempiarza_15 groszy. 


„OPIEKUN MŁODZIEŻY“, „NASZ PRZYJACIEL“ i „ROLNIK* 


górwęca” wychodzi 3 razy tygodniowo we wtorek, czwartek I sobotę rano. — 
Pamdpiata wynosi dla abememtów 1,50 zł z doręczaniem 1,65 xł miesięcznie. 
Kwartałażje wynosi 4,50 zł z doręczeniem 5,05 sł. 


Przyjmuje stę egłoszenia do wszystkich gazek 
Brek | wydawnictwo „Drwęca Gp. z a p. w Mowemmicteis, 


N="wermiasto-Pomorze, Sobota, dnia 21 czerwca 1930. 


Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na stronia 6-łamowej 15 gr, 
na stronie 3-łamowej 50 gr, na 1 stronie 60 gr. — Ogłoszenia drobne: Napisowe 
słowo (tłusto) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagran. 1007/, więcej. 


Numer telefonu: Nowemiasto 8. 


Adres telegr.: „Drwęca“ Nowemiasto-Pomorze. 
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której wchodzą posłowie: dr. Diamand (P.P.S,), dr. | 
Kuśnierz (Ch.D.), Wyrzykowski, (Wyzwoł.), dr. Gross 
(P. P. S.)i inni. 

Kongresowi przewodniczyć mają na zmianę pre- 
zesi wszystkich stronnictw, wchodzących w skład 
Centrolewu. 
MEZEEENENEBEZI | 


Odroczenie sesji Senatu na dni 30. 


Warszawa. Dnia 18 bm. o godz. 0,15 doręczył Warszawa, 18. 6. Zarządzenie p. Prezydenta 
szef biura prawnego fPrezesa Rady Ministrów, p. ! Rzplitej w sprawie odroczenia sesji nadzwyczajnej 
Piętak, marszałkowi Senatu, p. prof. Szymańskiemu j Senatu brzmi jak następoje: 
zarządzenie p. Prezydenta Rzplitej z datą Wiloo Na podstawie art. 37 Konstytucji 
dnia 17. 6. 30 r., odraczające sesję nadzwyczajną | sesję nadzwyczajną Senatu na dni 30. 
Senatu na 30 dni. Prezydent Rzeczypospolitej (—) Ignacy Mościeki. 

Dekret nosi również podpis Prezesa Rady Mi- Prezes Rady Ministrów (—) Walery Sławek. 
nistrów p. Walerego Sławka z dnia 18 bm. Wilno, dnia 17. 6. 30 r. 


B. B. stracił meńdat z listy państwowej. 


Warszawa. Wczoraj wieczorem odbyło się po- 
siedzenie głównej komisji wyborczej, która unlewa- 
żniła mandat senatora Achmatowicza z listy pañ- 
stwowej B. B. i przyznała ten mandat Wiłoldowi 
Czartoryskiemu ze Stronnictwa Narodowego. 


odraczam 


Sad Najwyższy przyznał Skarbowi Państwa dobra Komary Cieszyńskiej. 


Warszawa. Sąd Najwyższy ogłosił wyrok w | Habsburgów miał prawo na swoją rzecz przyjąć. 
sprawie arcyksiążąt Fryderyka Albrechta i Józefa | Równocześnie sędzia Bresiewicz zaznaczył, że do 
linji Habsbursko-lotaryńskiej o zwrot dóbr klucza j takich wniosków sąd doszedł na podstawie tekstu 
cieszyńskiego, komory cieszyńskiej i wykreślenie | traktatu w St. Germaine, napisanego w języku 
z hipoteki odpowiednich wpisów. wniesionych na | francuskim i aogielskim, które jedynie uznane są za 
rzecz skarbu państwa. Sąd Najwyższy skargę | oryginały, bowiem tłumaczenie polskie nie jest ścisłe. 
rewizyjną Habsburgów odrzucił całkowicie, a nawet | Sędzia Bresiewicz uzasadnił stanowisko sądu Naj- 
uchylił wyrok sądu spelacyjnego w Katowicach, na | wyższego, zgodnie z prawem eywilnem francuskiem 
mocy którego przyznano Habsburgom prawo do | i orzecznictwem francuskiem. Przewodniczący 
t. zw. dóbr wolnodziedzicznyeh. wsponiniał również, że wedle informacyj, jakie 

W motywach, ogłoszonych przez przewodniczą- ; ukazały się w prasie, mocarstwa sprzymierzone mają 
cego, sędziego Bresiewicza, Sąd Najwyższy wyjaśnił, | zamiar wypłacić Habsburgom odszkodowanie w wy- 
że skarb państwa zgodnie z art. 208 traktata w | sokości 10 milj. franków szwaje. za skonfiskowanie 
St. Germain nietylko dobra Habsburgów jako domu jj ich dobra, tam więc winni swoje pretensje kierować. 
panującego, ale i dobra każdego z członków rodziny m 


"== ME UDANG TEEN TĄ 
Konsolidacja handlu zbożowego. 

W dniu 12 bm. odbył się zwołany przez Na- 2. ustalenia na podstawie obecnej sytuacji 

czelną Radę Zrzeszeń nupiectwa Polskiego zjazd | kupiectwa zbożowego oraz doświadczeń z ostatniej 

przedstawicieli organizacyj lokalnych polskiego kampanii zbożowej stanowiska prywatnego handlu 


handlu zbożowego. 


zbeżowego wcbec dokonanych i zamierzonych po- 
W obradach wzięli udział ponadto w charakterze | 


suniìęć państwowej polityki gospodarczej w dzie- 
dzinie zbożowej. 

Zadanie pierwsze rczwiązano przez utworzenie 
Rady Zrzeszeń polskich kupców zbożowych z siedzibą 
w Warszawie, jako organizacji cgóincpolskiej. 
Równocześnie dla osiagnięcia tak koniecznej obecnie 
konsolidacji kupiectwa zbożowego uchwalono po- 
wołać stałą komisję polsko-żydowską dla koordyna- 
cji i rezrezentacji prac obu central handlu zbożo- 
wego: żydowskiego i polskiego. 


Prezydent Rzplitej w Wilnie. 


Wilno, 16. 6. Dziś w pałacu reprezentacyjnym , i stanowiących dokumenty polskości Wileńszczyzny. 
w obecności Prezydenta Rzplitej szkcły okręgu wi- lo godz. 1,20 p. Prezydent w towarzystwie bawią- 
leńskiego popisywały się śpiewem. W święcie tem | cych w Wilnie min. pracy i opieki społ. Prystora 
wzięły udział niemal wszystkie szkoły powszechne | oraz reform rolnych dra Staniewicze, dalej woj. 
i średnie. | Raczkiewicza i świty udał się na Górę Zamkową, 
Następnie p. Prezydent udekorował szereg osób | którą zwiedził po raz pierwszy. Znany artysta ma- 
krzyżami „Polonia Restituta* za zasługi na polu go- | larz i miłośnik Wilna, p. Ruszczyc, udziela: p. Pre- 
| 
| 


gości reprezentanci żydowskiego bandlu zbożowego, 
na czele z pp. Wiślickim i inż. Zajdenmanem orez 
przedstawiciel w:rszawskiej lzby Przemysłowo-han- 
dlowej, p. dyr Stypiński. 
Zjazd poświęcony był dwom zasadniczym 
1 Konsolidacji prywatnego handlu 
w formie jednolitej ogólnopolskiej 
wodowej tego handlu oraz 
| JO SEOG GA) 


zbożowego 
crganizacji za- 


spodarczem i społecznem. zydenłtowi Rzeczypospolitej wyjaśnień. P. Prezy- 
W. godzinach popołudniowych p. Prezydent ! dent interesował Ar a "BE prac kosi 

Rzplitej zwiedził w okolicy Wilna kolonję miejską | serwatorskich i badawczych i oglądał panoramę m. 

Leoniszki, następnie przybył do gmachu aniwersy- | Wilna oraz trakt, którym Napoleon w r. 1812 szedł 

tetu Stefana Batorego 1 uczestniczył w otwarciu | na Moskwę. 

zjazdu nauczycielstwa szkół powszechnych woj. wi- | 

leńskiego | nowogródzkiego. Zebrani nauczyciele, P. Prezydent Rzplitej w Trokach. 

przedstawiwszy p. Prezydentowi opłakaną sytuację Wilno. Dziś we wtorek o g. 9 rano p. Prezy- 

dent Rzplitej wyjechał do Trok, gdzie w obecności 


oraz brak szkół, podziękowali jednocześnie za za- 

interesowanie się sprawą budownictwa szkół po- | władz dokonano uroczystego poświęcenia i otwarcia 
wszechnych izaapelowali o specjalną opiekę nauczy- | Schroniska Ligi Morskiej i Rzecznej nad jeziorem 
cielstwa na kresach wschodnich ze względu na do- | Trockiem. Następnie p. Prezydent zwiedził w Tro- 


niosłą rolę, jaką ma tu do spelnienia. | kach kościół, kenesę karaimską oraz był podejmo- 
Następnie p. Prezydent udał się do Tcwarzy- | Wany uroczyście przez obóz korpusu kadetów ze 

stwa Przyjaciół Nauk, pewitany przez prezesa prof. | Lwowa. 

Barczewekiego. Kustosz Towarzystwa zaprezentował | W drodze powrotnej p. Prezydent w otoczeniu 

p. Prezydentowi Rzplitej nejciekaweze zbiory muze- Świty i gości zwiedził fabrykę tektury i inne zakła- 

zalne, wśród których jest mnóstwo cennych pamiątek dy przemysłowe po drodze do Wilna. 

narodowych,” odnoszących się specjalnie do Litwy | RE 


Manifestacja żydowska — czy 
procesja katolicka? 


Lublia. W dniu 19 czerwca żydzi zamierzają 
dokonać otwarcia w Lubliale wyższej uczelni rabi- 
nackiej, orlodoksyjnej. W związku z tem krążą 
pogłoski, że spodziewany jest wielki napływ do 
Lublina żydów:ortodoksów i przewidywany pochód 
żydowski po ulicach miasta. Ponieważ jest to Boże 
Ciało, kiedy odbywają się zawsze procesje kościelne, 
przeto grono obywateli zwróciło się do p. starosty 
lubelskiego, przedstawiając ma powody, dla których 
e tość żydowska powinnaby się odbyć w inny 

zień. 

P. starosta Łabudzki oświadczył, że rzecz ta 
nie należy do jego kompetencji i sklerował delegację 
do wojewody p. KRemiszewskiegpo. P. Wojewoda 
oświadczył, że nic w tej sprawie zrobić nie może 
i że spodziewa się przyjazdu na tę uroczystość ży- 
dowską różnych dostojaików z Warsawy. 

E o ZORIRG CREWE SK 0] 
Przedsobór kościoła prawosł. w Polsce. 


Warszawa. Metropolita Dionizy, głowa autoke- 
falicznego kościoła prawosławnego w Polsce, zwo- 
łujo na 29 bm. zebranie przedsoboru, na którem 
ma być załatwiony szereg ważnych soraw, dotyczą- 
cych całokształtu życla religijaego ludności prawo: 
sławnej w Polsce. Zebranie to ma opracować Bze- 
rog Spraw, któremi zajmie się sobór prawosławny 
w Polsce. Zabranie jest zwołane na mocy uchwały 
synodu kościoła prawosławnego i opracowanego 
regalaminu, zatwierdzonego przez władze państwo- 
we. W zebraalu weźmie udział 1O-clu księży, 15 
osób świeckich oraz przedstawiciela wydziału teolo- 
gil prawosławnej na uniwersytecie warszawskim, 
a takie reprezentanci władz cywilnych. Z ramienia 
ministerstwa W. R. i O. P. obezny będzie na zebra- 
nin dyrektor departamentu miloisterstwa W. R. i O. 
P. p. Fraaciszek Potocki. 


Okrutne znęcanie się Litwinów nad 

więżalami polskimi. 

Wilno. Z Litwy donoszą o buncie w więzieniu 
polityczaem w Szawłach. Więżniowie poczęli nisz- 
czyć cele. Kilku więżniów, m. in. Polaków: Jachi: 
zmowicza i Piotrowskiego straż więzienna zbiła do 
utraty przytomności, poczem zamknęła ich w loka- 
łach. Jachimowicz utracił mowę i słuch, Plotrowski 
ma złamaną rękę i biodro. Stan ich jest bezna iziejny. 


Męczeński zgoń kapłana-Polaka w Rosji. 


Moskwa. Dopiero teraz madeszły wiadomości, 
że w Niźaym Nowogrodzie bolszewicy zamordowali 
ks. Aleksandra Kuczyńskiego. Aresztowanego księdza 
głodzono 7 dai, następoie zanurzoao w przerębli, 
przewiązawszy mu poprządolo laskę pod ramionami, 
aby nie mógł utonąć. Katowany ksiądz zmarł na 
skutek udaru serca. 

S. p. ks. Kuczyński był powszechnis szanowa- 
ny zarówno wśród katolików, jak i prawosławnych. 
W r. 1920 przyjechał do Polski, skąd zaowu powró- 
ci? do Rosji, mimo próśb swych parafjan, którzy na- 
mawiall go, aby pozostał. 


Takie to poczucie sprawiedliwości! W braka 
męża bolszewicy porwanii żonę Naumowa. 

Z Paryża donoszą: Pisma tutejsze przynoszą 
sensacyjną wiadomość o tajemniczem zniknięciu 
żony Naumowa, który, jak wiadomo, pod nadzorem 
agentów sowieckich, odbywał podróż do Moskwy 
i na polskiej stacji kolejowej Biała Podlaska zdołał 
wymkaąć się z rąk swych oprawców. 

Na wiadomość otym wypadka przebywająca 
w Chavills-Belize pod Paryżem jego żona przybyła 
do sowieckiej misji handlowej w Paryżu, w celu 
uzyskaula tamże, względaie w ambasadzie sowie- 
ckiej, bliższej wiadomości o losie swego męża. 

Jak podają dzisiejsze dzienniki, p. Nanmowa 
z posłuchania tego dotąd do swego mieszkania nie 
wróciła i brik jest wszelkich śladów, gdzie się w 
tej chwili znajduje. Tajemnicze jej zniknięcie badzi 
oczywiście niezwykłe zainteresowanie i podniecenie 
opiaji publicznej w stolicy Francji. 


a aa wane 


W Palestynie znowu nastrój 

niepewności i trwogi. 

Jak z Jerozolimy donoszą, z Hebronu i Jaffetu 
ciągną tłamy Arabów do Akko, celem uwolnienia 
zasądzonych na Śmierć trzech Arabów. 

Rząd skoncentrował w okolicy wojsko i policję 
angielską, by nie dopuścić do rozruchów. 

Także w Jerozolimie widać gorączkowe pod- 
niecenie. W miastach ludność żydowska opuszcza 
dzielnice mieszane i chroni się do dzielnic czysto 
żydowskich. 

Żydzi jerozolimscy wysłali do wysakiego komi- 
sarza delegację z prośbą o ułaskawienie skazańców. 


O odroczenie wyroków Śmierci na Arabów 
palestyńskich, 

Londyn. Organizacje arabskle w Jerozolimie 
czynią energiczae zabiegi, aby odwlec wyznaczoną 
na dziś egzekację trzech Arabów, skazanych przez 
sądy anglelskie na Śmierć za udział w  przeciwży- 
dowskich rozruchach w sierpniu r. ub. 

Ezzekutywa kobiet arabskich, która należy do 
unji panmuzułmańskiej zwróciła się telegrafieznie 
do arcybiskuoa Canterbury z prośbą o interwencję 
u króla. Więzienie w Haifie, gdzie znajdają się 
trzej skańzańcy, jest strzeżone przez silae oddziały 
wojska oraz samochody pancerne. 

GR o EETA | E TORO CE KA ONENNAN RZ SUNENE SSOKIEE) 


Zamiast świątyń więzienia w Bolszewji? 
Wedłag doniesienia z Moskwy w  Toboleka 
zamkaięto 17 świątyń. Dzwony zdjęto i oddano 
fabrykom metalurgicznym. Trzy z pośród tych 
świątyń będą zamienione ua więzienia. 


Kaukaz w ogódlu antybolszewickiego 
powstania. 
Moskwa. Powstanie szczepów góralskich na 
Kaukazie przybiera coraz groźniejsze rozmiary. 
Władze sowieckie w dalszym ciągu wysyłają przeciw 


powstańcom wojsko i samoloty. Oasgdaj doszło do | 


krwawej walki w górach, podczas której samoloty 
sowieckie bombardowały kryjówki powstańców, 
używając przy tem gazów trujących i łzawiących, 
które wytraciły przeszto 1000 powstańców. 

Ponieważ działalność oddziałów powstańczych 
wzrasta z godziny na godzinę, sowiecki sztab ope- 
rujący zażądał wysłania nowych posiłków. 


600 Sokołów polskich jedzie na zlot 
do Jugosławji. 


Warszawa. W dniu 27 bm. wielka drażyna 
Sokołów polskich wyjeżdża na wielki ogólnokrajowy 
złot sokoli, który odbędzie się w Jugosławii. 

W wydziałach paszportowych w Warszawie zgło- 
szono zapotrzebowanie na 600 paszportów. 


Przyjazd literatów angielskich. 

Gdyaia, 17. 6. Dziś raao na statku „Baltavla* 
przybyła z Londynu wycieczka 20 literatów anglel- 
skich. Pisarzy angielskich oowitał w porcie przy- 
były z Warszawy p. Maciej Wierzbiński. Aaglicy, po 
zwiedzenia Gdyal i Gdańska, wyruszyli wieczorem 
do Warszawy. W programie objazdu po Polsce 
przewidziany jest też Poznań. 


Gwaltowna burza we Francji. 


Barle Dae. Gwałtowaa burza wyrządziła olbrzy- 
mie szkody w gminie Rossons, położonej u podnóża 
wzgórza. Burza zniszczyła szereg domów, powyry- 
wała z korzeaiami drzewa, zawałając niemi drogę. 
Słapy, na których zawieszony był przewód elektry- 
czay wysokiego napięcia, ranęły, przerywając do- 
starczanie prądu. Pod wieczór burza przesunęła się 
w kierunka Maestricht, przyczem na skutek gwałto- 
wnej ulewy wytworzył się potok, który płyaął z góry 
z szaloną szybkością, porywał wszystko, co spotkał 
na swej drodze. M. in. burza zaskoczyła pewną 
kobiełę z córką, które, porwane prądem rzeki, zatonęły. 
Trapy ich znaleziono po kilku godzinach wśród 
masy rozmaitych szczątków. Część miasta Maestricht 
pokryta jest wielką masą błota. Na przedmieściu 
znaleziono po buczy jeszcze jednego trupa kobiety. 
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Nowemiasto, dnia 20 czerwca 1930 í. 


Kalendareyk 20 czerwca, Piątek, Svlwerjusza p. m. 
21 czerwca, Sobota, Aiojzego Gonzagi w. 
22 czerwca, Niedziela, 2 po Świątkach. 


POMOSE 


%eskód słońca g. 3-39 m Zachód niechce y 20 -= 24 m, 
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Uroczystość Bożego Ciała. 


Nowemiasto. | w tym roku nasza parafja święciła to 
wielkie święto ku czci Przenajśw. Sakramantu z wielką oká- 
załością i Świetnością. Po odprawionej uroczystej sumie, 
długa barwna procesja przesuwała sią poprzez całe miasto 
zatrzymując się przy pięknie zoudowanych ołtarzach. Prze- 
najświętszy Sakrament niósł w asystancji miejsc. ks. Prefakta 
i Wikarego miejscowy ks. prob. radca Pape.  Asystę przy 
balduchimie wykonywali w zastępstwie Starosty, I. deputow., 
p. dyr. Bork i burmistrz miasta, p. Karzętkoweki. Całe mia- 
sto przybrane oyło odświętuis — na domach i gmachach 
powiewały chorągwie o barwach kościelnych i narodowych. 
Całej procesji sprzyjała przecudna pogoda. I tym razem pro- 
cesja Bożsgo Ciała stała się wsganiałą maaifestacją uczuć 
religijnych i głębokiej ezel i wiary dla Przeaajśw. Sakramentu 
Ołtarza ze strony parafji nowomiejskiej. 


Komunikat T, C. L. 


Nowemiasto. Z powodu oktawy Bożego Ciała wypo* 
życzalnia książek Czytelni Ludowej bądzia otwarta dziś w 
piątek, dnia 20 i wtorem, dnia 24 bm. od godz 5—5 po gołudniu. 

Tow. Czytelni Ludowej. 


Ciekawe referaty generala — księdza. 
Nowemiasto. Od dziś, ti. 20 — 22 bm. o godz. S-ej 


| wiecz. w sali Hotelu Polskiego wygłaszać będzie trzy nie- 
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zmiernie ciekawe odczyty były gen. rosyjski, a obecnie ks. Wio: 
dzimierz Laśnobrodzktz Wilaa, który w swem tournee po Pol- 
sca i do nuszego zakątka zawitał, Dzisiaj wygłoszony zosta- 
nie odczyt na temat: „Kalwaryjska droga od mandara huzar- 


I skiego do sutanny kapłańskiej“, — jatro, w sobotę pt. „Psy- 
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chołogja katów czerezwyczajki', a w niedzielą pt. „Raspatia 
i jego rola w pogczebania Rosji“. 

Nie wątpimy, że wykłady te ściągną liczne zastępy 
miejscowego, jak i okolicznego obywatelstwa, pragnącego 
poznać współczesna życie w Rosji i okrucieństwa bolsze- 
wików. 


Dzień Kwłatka na rzecz Ochronki. 


Nowemiaato. Niedziela, dn. 22 czerwca, będzie w naszam 
mieście daiem kwiatka na rzecz miejscowej Ochronki. Hoża 
panienki z  koszykami przepięknych kwiatków uwi- 
jać stę będą zwianie po ulicach miasta, aby nadobnemi rą. 
czętami przypiąć ochoczo piękną wiązkę z nich każdemu, któ- 
ry tego zapragnie i który zachce odwdzięczyć się za tę przy- 
sługę pięknym czynem, a mian. datkiem na rzecz Ochronki. 

Kwiatek to cenny, a przedewszystkieam miły dar Boży, 
któremu Stwórca nadał tyle wdzięków w gostaci pięknych 
barw 1 wonuych zapachów. Niech on stauie się symbolem, 
przedawszystkiem w tym dniu, wartości dobrego uczynku, 
jakim jest poparcie akcji naszej Ochronki, którego wdzięki 
również rozkoszują serce Boże i umysły ludzkie. A więc 
Obywatela i Obywatslki — nie odmówcie w niedzielę datku, 
czy małego czy wielkiego, jak Kogo stać, na rzecz Ochronki, 
gdy panienki nasze zbliżą się do was. z życzliwością przy pina- 
jąc wam bukiecik kwiatów do piersi, a z blagalaym wyrazem 
twarzy i ócz nęczyć was będą usiłowały do otwarcia i serca 
ł sakiewki waszej na rzacz Ochronki. 


Zabawa letnia dla młodzieży szkoły 
powszechnej w Nowemumieście. 


Nowemiasto. Dorocznym zwyczajem także i w tym 
roku tutejsza szkoła powszechna urządza dla swojej młodzieży 
zabawę w niedzielę po poł. dała 22 bm. Zabawa ta odbędzie 
się w ogrodzie p. P. Kulkowskiego w Łąkach, dokąd kiero- 
wnictwo szkoły wraz z gronem nauczycielskiem zapraszają 
uprzejmie Szanowaych rodziców i symoatyków szkoły. 

Kierownictwo szkoły. 


Konńiarencja rodzicielska. 


Nowemiasto. Dyrekcja Glmaazjam w Nowemmieście 
w porozumieała z Radą Rodziclelską zaprasza wszystkich 
rodziców, szczególaie miejscowych, na ogólną konferencję 
rodzicielską, którń odbędzie się w niedzielę, 22 czerwca o godz. 
12-tej w potudnie. Cełem konferencji jest omówienie dwach 
ważnych spraw, a mianowicie: urządzenia letnich kołonij 


CZARNE WIDMO. | 


Przekład z angielskiego. 


(Ciąg dałszy.) 


- Skąd ten głos! ten głos! — pytał dalej sta- 
rzec nagląco, z wzroklem pozbawionym światła, upar- 
cie zwróconym w stronę, w której siedziała Linda. 
— Proszą mówić szybko, dusza moja tęskni za gło- 
Bem tym z dziedziny umarłych ! 

Młoda dziewczyna struchlała z przerażenia. 
Ten dziwny starzec był zapewne nietylko niewido- 
my, ale i szalony. No! gdyby szał jego jednak nie 
dochodził do wybuchów wściekłości, zagrażających 
bezpieczeństwu, postanowiła sobie w duszy wytrzy- 
mać na stanowisku. Obląkanych uspakaja się naj- 
lepiej, zgadzając się na ich wolę i dziwadztwa. 
Odpowiedziała zatem zaraz : 

— Cieszy mnie, że się panu mój głos podoba 
i chętnie będę godziaami całemi czytywała, jestem 
młoda | niełatwo się męczę. 


— Wszystkie to samo mówią. 

— Dzłewiętnaście. 

— I nazwisko twoje jest May ? 

— Tak, panie | 

— Czy jesteś ładna ? 

— Ja, ja nie wiem. 

— Bez nierozsądnych ceregieli, tak czy nie — 
zawołał szorstko. 

— Myślę, że tak, odpowledziała prawie ze łza- 
mi, obcesowo przyparta do muru dziewczyna. 

— Jakże się będzie podobało młodej i ładnej 
dziewczynie pożycie z ociemaiałym starcem i do te- 
go w odosobnieniu od ludzi i przyjemności ? 


Ile lat ma pani ? 


— Nie chodzi tu wcale o podobanie, bieda nie | 


zaa wyboru. Nie mam aai krewaych, ani przyja- 
ció? ani środków do życia. 

— A charakter pani ? 

— Zdaje się, że może być wystawiony na pró- 
bę i z wolą Bożą dam sobie radę. 

— Ab, to nic nie znaczy! bo cnota u was, to tyl- 
ko brak pokusy, a... zresztą w Carrisbrooke nie bę- 
dzłesz takowych miała. Może pani robić co zechce, 
byle sobie tylko potajemnie nie przywłaszczyła mo- 
ich srebraych łyżeczek i drobiazgów. 


— Panie Holtrop! — zawołała Linda ze zdzi- 
wieniem i oburzeniem, 

— No, mo, nie unoś się pani gwałtownością £ 
Ja sam jestem gwałtoway i nie mógłbym znieść 
przy sobie tego samego przymiotu! A zatem pani 
Carlton panią znalazła? Poczciwa dziwaczka! Była 
ona wdową po piwowarze i miała kolosalny majątek. 
— Tak spróbuję z toby, panno May, głos twój mnie 
zniewala. Wracam dzisiaj, pojutrze możesz za mną 
podążyć; pani zajmie się wszystkiem. Ale, zanim 
odejdziesz, pozwól mi dotknąć swej ręki. No, podaj- 
że mi ją nareszcie ! 

Linda podała mu nieśmiało rękę. 

Lord Holtrop mówił dalej: Mała ręka, ale za 
szczupła: arystokratycznie dlugie palce, przy Koń- 
cach nieco pracą zepsute. Ba! cóż tam ręka! Mo- 
że pani odejść ! 

— Dostała miejsce, widzę to z jej twarzy! — 
zawołała jedna z czekających w salonie, gdy Linda 
wyszła z bibljoteki. 

— Tak, pan Holtrop zaangażował mnie — odpar- 
ła Linda z rumieńcem. 


— No, wiaszuję pani szczęścia — wtrąciła pier- 
wsza złośliwie. C. d. n. 
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3 łodzie podwodne dla Polski. | Bolszewicy głodem morzą własną ludność, 
į aby zaoszczędzonem w ten sposób zbożem 


Do Gdyni wkrótce przybędzie pierwszy z 3 kontr- 
torpedowców, budowanych dla Polski przez sto- 
cznie francuskie, a mianowicie kontrtorpedowiec 
„Wicher. W ślad za „Wichrem* w ciągu najbliż- 
szych miesięcy, najpoźniej jednak w jesieni, do por- 
tu wojennego w Gdyni zawinie plerwsza nasza łódź 
podwodna „Wilk“, która stanowić będzie wraz 
z „Ryslem* i „Żbikiem* dywizjon naszej broni pod- 
wodnej. 

Ciekawą charakterystykę znaczenia floty wojen- 
nej Polski na Bałtyku podaje angielski organ woj- 
skowy „Naval and Military Record“ w artykule P. 
Goutreau, który — w tłumaczeniu „Przeglądu Mor- 
skiego“ marymarki wojennej — pisze: 

„Nowe kontrtorpedowce, tego samego typu co 
„Wicher“, będą mogły odgrywać na morzu Bałtyckiem 
rolę krążowników. 


Uzbrojenie artyleryjskie, złożone z dział 130 
mm., zapewni im przewagę na Bałtyku względem 
wszystkich jednostek tego mniejwięcej rodzaju. Są 
to okręty nadzwyczaj stateczae, nieco szersze niż 
podobnego typu kontrtorpedowce francaskie, np. „Si- 
moun“ i należy przypuszczać, że będą one mogły 
dobrze utrzymać szybkość na fali. Żaden z rosyj: 
skicb kontrtorpedowców nie może być przyrównany 
do tych jednostek. Przypuszczalnie będą one mogły 
unikaąć pościgu niemieckich krążowników typa 
„Kóln*, jednak tylko przy niezbyt ciężkiej fali. 


Najsłabszą stroną polskiej marynarki wojennej 
jest brak dobrze zabezpieczonej podstawy operacyj- 
nej. Polski port wojenny w Gdyni znajduje się 
w granicach doniosłości niemieckich dział dużego 
kalibru. 


Podobne absurdalne rozwiązanie powojennych 


granie stawia Polskę w nader trudnem położeniu, 
nawet w czasie pokojowym. 


Z tych względów polscy eksperci morscy po- 
kładają duże nadzieje w łodziach podwodnych — 
jednostkach, dających się łatwo ukryć i przedsta- 
wiających stosuukowo dobre właściwości zaczepne 
przy niskich kosztach budowy. 


Trzy jednostki typu „Wilk* 
najbardziej silny na Bałtyku. 

Wyżej przytoczona enuncjacja angielska jest 
bardzo znamienna, zwłaszcza zaś opinja o granicach 
powojennych, których dotychczasowy zarys jest 
Qgromkie dla Polski krzywdzący. 


stworzą dywizjon, 
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upominka wspanialy jacht luksusowy. Podobny zamiar mieli również 
wobec czego obydwa komitety połączyły się 
Obecnie Watykan 


katolicy hiszpańscy, 
t wspólnie ofiarują Ojcu św. wspaniały okręt. 


| życie gospodarcze innych krajów obniżyć. | 


rokuje z rządem włoskim w sprawie porta, w 


umieszczony okręt papieski. 


Radjostacja Watykańska nie będzie gotowa przed 


październikiem. 


Radjostacja watykańska, mimo, że znaczna jej część została 
już zmontowana, nie będzie poświęcona przed październikiem. 


Siostry Karmelitanki na wyspie Madagaskar. 


zaprowadzono system kartkowy. 


Donosiliśmy niedawno temu o rzuceniu przez | 
Rosję sowiecką znów większej Ilości zboża na rynki | 
europejskie celem obniżenia tamże cen zboża. | 

Jakże to może być, zapyta niejeden, że Rosja | 
głoduje, a równocześnie ta sama Rosja zalewa 
nas zbożem ? 

Sprzeczność ta jest tylko pozorna. Kto bliżej 
przypatrzy się stosunkom rosyjskim, kto je bada, 
choćby tylko ma podstawie ofiejalnych pablikacyj 
sowieckich -—= ten widzi odrazu, że sprzeczności 
istotnych niema, że wszystko jest jasne i tłamaczy 
się samo przez się. 

Rozważmy sprawę eksportu zboża. 


Oto w Rosji 
Wszystko dostaje 
się w minimalnych ilościach tylko na kartki. Chleb, 
mąkę, tłuszcze, cukier, mięso. Należy przytem za- 
znaczyć, że nie wszyscy obywatele mają prawo do 
takich samych racyj. Wszyscy, którzy mają nie- 
szczęście należenia do klas upośledzonych, dostają 
połowę, a nawet mniej tej racji chleba, 
kartkę dostaje 
Ale racja tego uprzywilejowania jest również nie- 
słychanie skromna. Wyznacza mu się każdą krom- 
kę chleba, każdy kawałek cukru, każde deka mięsa. 
W Rosji nie istnieje handel prywatny. Kto pry- 
watnie sprzedałby zboże, czy mąkę, zostałby roz- 
strzelany, jako kontrrewolucjonista! Tak więc cały 
zapas zboża, mąki (poza ilościami, ukrytemi przez 
chłopów na wsi) znajduje się w ręku państwa. Pań- 
stwo dysponuje tą mąką i zbożem, ono wyznacza, 
ile każdy obywatel może zjeść, a eo należy wy- 
wieźć. 
l oto wytłumaczenie całej zagadki. Rząd sowle- 
cki potrzebuje pieniędzy. Potrzebuje ich na to, aby 
opłacić olbrzymi aparat administracyjny, szpiegow- 
ski | wojskowy wewnątrz kraju i również wielki 
aparat przewrotowo-dywersyjny we wszystkich kra- 
jach zagranicznych. 
Jak zdobyć pieniądze na te „wzniosłe“ cele ? 
Rząd sowiecki robi to w ten sposób, że na 
konsumcję wewnętrzną zostawia za mało zboża 
I mąki, ludność głoduje, a odjęte w ten sposób od 
ust produkty sprzedaje zagranicą. 
Równocześnie osiąga Rosja w ten sposób je- 
szcze jeden cel: Oto, rzucając zboże na rynki za- 


graniczne, powoduje dalsze obniżenie cen płodów 


rolnych, potęguje kryzys agrarny, a w ten sposób 


niezadowolenie i wzmaga nastroje nieprzyjazne ła- 


którym ma być 


MSZ 


Rok III. 


Przed kilka laty na wyspę Madagaskar przybyło kilka Karme- 


litanek, które początkowo 
Antsibarć, a następnie 


ziemi w odległości kilka minut drogi od miasta. 
który się tam znajdował, 
Domek ten jest bardzo mały i bardzo ubogi. 


brak powietrza I Światła. 
sióstr w tym domu zmarły 2 zakonnice; 


mszy św. tylko raz w tygodniu. 
do pobliskiego gmachu 
siostry Karmelitanki mają mszę św. codziennie. 


Zgromadzenie ma wszelkie widoki pomyślnego rozwoju, ale w 
tej chwili odczuwa boleśnie brak klasztoru i kilku nowicjuszek 


z Europy. 


Kościół na dachu drapacza chmur. 

W swoim czasie pewien zapalony zbieracz amerykański kupił 

w Hiszpanii starożytny kościółek, który następnie 
Nowego Yorku, ustawiając go obok swego pałacu. Ponieważ jednak 
ogromnie podaiosły 
jak każdy Amerykanin jest 
postanowił ponownie przenieść 
na dach sąsiedniego 
a na jego miejsca wybudować 


w międzyczasie ceny placów w tej dzielnicy, 
się, przeto ów kolekcjoner, który, 
przedewszystkiem businessmanem, 

zabytkowy kościołek, 
drapacza chmur, 
dom dochodowy. 


na ten raz jednak... 


Na palcach chodzi. 
Majster: 
musi mieć Heroda babę ! 


Chłopiec: A po czem pan majster poznaje? 
Kawalerem to ci zawsze na środku darł 


Majster: 
a teraz, o! na nosach oba podarte, 


osiedliły się w Betago, 
po śmierci pierwszej przeoryszy przeniosły 
się do Tananarivo. Zakonnice nabyły niewielką posiadłość o 3 ha 


przystosowano do potrzeb zgromadzenia. 
Kapliczka ma za- 
łedwie 8 m. kw. powierzchni i znajduje się w korytarzu. 
W ciągu dwu lat od chwili zamieszkania 
pozostało przy 
„z tego 5 chórowych i 3 koawertytki tubylczego pochodzenia. 

W ciągu półtora roku te ubogie mniszki, które gorliwość 
apostolska zawiodła na daleką wyspę, miały możność słuchania 
Dopiero od listopada ub. r., kiedy 
przeniesione zostało wielkie seminarjum, 


O, ten pan Andrzej, co się przed miesiącem ożenił, 


w wikarjacie 


Onego czasu 
Człowiek niektóry 
słał sługę swego 


Skromny domek, 

Celom 
życiu 8, 
rzekł słudze swemu 


słudze: 


„przewiózł* do 


wielopiętrowy 
Człowiekiem onym, 


i wzywa, 


ucztę zachęcali do enoty, mówiąc, 

i kosztowne nagrody przygotowane 
Inne sługi Boże, 

alebieską, 


podeszwy, 


którą na 
członek klasy uprzywilejowanej. 


a przeto nie mogę przyjść. 
oznajmił to Panu swemu. 


a ubogie i ułomne i ślepe i chrome wprowadź tu. 
Panie, stało się, jakoś 
Wyaijdź na drogi i opłotki, 
dom mój napełnion. 
którzy są zaproszeni, nie ukąsi wieczerzy 


najmilsi, to Bóg 
blosach zgotował ucztę cudowną, 
On sługi swoje, anioły, 


dowi i porządkowi Europy. 

wieckiego zboża. 

| CA ZA) 
50-lecie wagonu restauracyjnego. 

Międzynarodowe towarzystwo wagonów sypial- 
nych wprowadziło poraz pierwszy w r. 1880, a więc 
przed 50 laty, pierwszą próbę podawania podróżnym 
pożywienia w czasie jazdy w osobnym na ten cel 
przeznaczonym wagonie. Mamy zatem w tym roka 
jeszcze jeden jubileusz. 

Pierwszy wagon restauraeyjny z r. 1880 zasadni- 
czo różnił się od dzisiejszych, nie posiadał mianowi- 
cie kuchni, a więc nie przyrządzano w nim potraw, 
lecz jedynie podawano podróżaym w miejscach za- 
trzymania się pociągu takie potrawy, jakie pospiesz- 
nie można było pobrać z miejscowego bufetu stacyj- 
nego. Przez długi czas ten wagon restauracyjny 
nie miał też połączenia z resztą pociągu i można 
było korzystać tylko w miejscach postoju. 

Dzisiaj tego rodzaju ogranicz. są nie do pomyśle- 
nia, a doskonale urządzone I wyposażone jadalnie 


kolejowe są zjawisklem powszechnem w całym 
świecie. 


Oto jest tajemnica so- 


124 osoby znalazły śmierć w nurtach 
Rzeki Żółtej. 

Londyn. Jak z Szanghaju, donoszą”przy ujściu 
rzeki Żółtej najechał pewien parowiec chiński na 
skałę i zatonął. 

Stu podróżnych i cała załoga, składająca się 
z 42 osób, poniosła śmierć w nurtach rzeki. 


Spadochron, którym można kierowóać. 

Nowy Jork. Henry Bushmen, lotnik, specjalizu- 
jący się w skoku z aeroplanu ze spadochronem, 
skonstruował przyrząd, który umożliwia kierowanie 
spadochronem według woli spadającego. Przyrząd 
ten zaopatrzony jest w mały motor dwucylindrowy 
o sile 7 koni parowych oraz propeler. Lotnik 
twierdzi, że dzięki temu przyrządowi, który spada- 
jący umieszcza sobie na piersiach, można będzie 
przebyć przestrzeń od 20—30 mil angielskich w do- 


wolnym kierunku od miejsca wyskoczenia z sa- 
molotu. 


lle firmy amerykańskie wydają na 
ogłoszenia. 

Według sprawozdania, odczytanego na dorocznej 
konwencii Stow. Wydawców Amerykańskich w r. 
1929, pisma amerykańskie zamieściły ogłoszenia, za 
które różne firmy i przedsiębiorstwa zapłaciły 
łącznie 260 milj. dol. Gdyby nie depresja gospo- 
darcza, suma ta powiększyłaby się jeszcze przynaj: 
mniej o 40 milj. 


PRZYJACIEL 


Dodatak do „Drwęcy”. 


Nowemiasto, dnia 21 czerwca 1930. 


Nr. 25 


Na niedzielę II. po Świątkach. 


EWANGELIA, 
napisana u św. Łukasza, w rozdz. XIV. w. 16—24. 


powiedział Jezus Faryzeuszom tẹ przypowieść : 
sprawił wieczerzę wielką i wezwał wielu. 
w godzinę wieczerzy, 
żeby przyszli, boć już wszystko gotowe. 
społecznie wymawiać. 


potrzebę wynijść, a oglądać ją; proszę cię, 


I po- 
aby powiedział zaproszonym, 
I poczęli się WSZYSCY 

Kupiłem wieś I mam 
miej mię za wymówie- 


Pierwszy mu rzekł: 


nego. A drugi rzekł: Kupiłem pięć jarzm wołów i idẹ ich do- 
świadczać; proszę cię miej mię za wymówionego. A drugi rzekł: 
Żonęm pojął, 


A wróciwszy się, 
„Tedy się gospodarz 
Wynijdź rychło na ulice i 


sługa 
rozgniewawszy, 
uliczki miasta: 
I rzekł sługa: 
rozkazał; a jeszcze jest miejsce. I rzekł Pan 
a przymnuś wnijść, aby był 
A powiadam wam, żeć żaden z onych mężów, 
mojej. 


0 uczcie, nam zgotowanej przez Boga. 


Pan Jezus, zaproszony przez jednego z faryzeuszów, 
do jego domu w dzień sobotni, 
opowiedział obecnym tę piękaą przypowieść, 
dzisiejszej ewangelji św. 

„Człowiek niektóry sprawił 
I posłał sługę swego 


wstąpił 
a siedząc przy stole biesiadnym, 
jaką czytamy w 


wieczerzę wielką i wezwał wielu. 
po zaproszonych, boć wszystko gotowe*. 
Najmiłościwszy, On to w nie- 
na którą wszystkich zaprasza 
_ posyła, aby zaproszonych na 
jak piękna ta uczta, jak piękne 
dla nich w niebiosach. 
to kapłani, zapraszający wszystkich na ucztę 


ucząc wezwanych, co mają czynić, ażeby się stać mogli 


Jakie szaty kościelne 
powinny mieć polskie kościoły ? 


(Dokończenie). 


Otóż wyobrażmy sobie, że zapobiegliwy kapłan 
wysadził koło kościoła, cmentarza lub przy drodze 
kilkanaście lub więcej tych pożytecznych drzewek. 
Po kilku latach, gdy wytworzą się ładne korony 
— sprowadza kapłan ze specjalnego zakładu ja- 
jeczka jedwabników i przeznacza na jeden miesiąc 
na hodowlę jakąś lepszą komórkę lub lepiej pokój. 

Hodowla polega na karmieniu czterokrotnie w 
ciągu dnia, podczas jednego miesiąca gąsienic jedwa- | 
bnika, które wykłuwają się z jajeczek. Po miesiącu ; 
gąsienice już dojrzałe wysnuwają każda do 1000 
mtr. niteczki jedwabnej, nawiniętej w kształcie kłę- 


buszka, z zw. oprzędu, co stanowi właśnie cel ho- f 


dowli — surowiec jedwabny. Jest to zajęcie łatwe 

Otrzymane w ten sposób oprzędy, przedstawia- 
jące przy przeciętnej hodowli wartość do 50 zł 
przesyła kapłan do pracowni jedwabiu dla przero- 
bieria na materje kościelne: piękne adamaszki, ryp- 
sy itp., wybierając potrzebne wzory i kolory. (W 
Polsce pracownię taką prowadzi obecnie Centrala 
Doświadczalna Stacja Jedwabnicza w Milanówku 
pod Warszawą). 

O ile część surowca użyje się na opłacenie ko- 
sztów przerobu to w rezultacie Kościół otrzyma 
zupełnie bezpłatnie najmniej 10 mtr. pięknej i bar- 
dzo trwałej tkaniny, która, sprowadzona z zagranicy, 
kosztowałaby najmaiej 500—1000 zł. 

Przy corocznej hodowli, można po uzyskaniu 
potrzebnych materyj na potrzeby kościoła spienię- 
żźać wyhodowane oprzędy iuzyskane sumy przezna- 
czać na inne kościelne wydatki. 

Znaczenie zainicjowania taklej hodowli jedwa- 
bników przez kapłana będzie jeszcze inne — nie 
mniej doniosłe. 

Wszak kapłan ten przyniesie ubogim ludziom 
w swej parafji dobrą nowinę, w jaki sposób przy- 
sporzyć mogą sobie dochodu, zajmując się tak łatwą 
i krótkotrwałą hodowlą, tak jak kiedyś nauczył ich 
uprawia nieznaną dawniej amerykańską roślinę 
— ziemniak. 

Wieśniak nasz jest nieufny i nie wierzy słowom. 
Przekonają go dopiero przykłady i zachęcą do wy: 
sadzenia drzewek morwowych, zamiast mało poży- 
tecznych wierzb, topoli i innych tp. oraz do zajęcia 


PRE AJ EK 


WIE aa CTOPE E a ABER EINE 


| 
i podoła mu jakaś starsza osoba lub kilkoro dzieci. | że 


Ornat czy kapa przy ołtarzu z krajowego 
surowca, wyprodukowana przez polskiego robotnika 
— to uratowanie może jego duszy od wielu występ- 


ków i moralnego upadku, — do którego w najwię- 
kszej ilości wypadków popycha wszak nędza życiowa. 

Polecamy tę sprawę gorąco sercu kapłanów 
proboszezów. 

Polecamy szczególnie teraz, gdy nadeszła wio- 
sna — pora sadzenia drzewek morwowych i gdy 
rozumną iniejatywę można natychmiast, nie zwleka- 
jąc, wprowadzić w czyn. 

Wszelkich informacyj i porad w tej sprawie 
udzieli zupełnie bezpłatnie Centrala Doświadczalna 
Stacja Jedwabnicza w Milanówku pod Warszawą, 
do której należy się zwrócić piśmiennie. 


Opodatkowanie duchowieństwa. 


Ministerstwo Spraw Wewnętrznych wyjaśnia, 
według $ 2 p. 3 rezporządzenia Min. Skarbu 


| z dnia 29. 12 1926 r., wydanego w celu wykonania 


ustawy z dnia 2 sierpnia 1926 r. o podatku od lo- 
kali, pomieszczenia lokalne, zajmowane przez du- 
chowieństwo, podlegają podatkowi od lokali z wy- 
jątkiem lokali urzędowych biskupów i duchowień- 
stwa, pomieszczeń seminarjum duchownych, domów 
przygotowawczych dla zakonników i zakonnie oraz 
domów mieszkalnych zakonników i zakonnic, skła- 
dających śluby ubóstwa, są wolne od podatku od 
lokali tylko w wypadkach, gdy są zakładami dobro- 
czynnemi, naukowemi i oświatowemi. 

O ile chodzi o opodatkowanie gruntów, to du- 
chowni, którzy nie opłacają państwowego podatku 
gruntowego, są również zwolnieni od opłacania po- 
datku komunalnego do państwowego podatku grun- 
towego, gminnego podatku wyrównawczego (art. 
1 ust. z dn. 1. 8. 1927 r. D. U. R, P. Nr. 27 poz. 
208) i świadczeń drogowych w naturze (art. 31 ust. 
z dnia 10. 12. 1920 r. o budowie i utrzymaniu dróg 
publ. Dz. U. R. P. z roku 1921 Nr. 6 poz. 32), po- 
nieważ wymiar wymienionych danin komunalnych 
opiera się na wymiarze państwowego podatku 
gruntowego. 

Natomiast, co do specjalnych opłat i dopłat 
drogowych (art. 18 i 23, powołanej ustawy o budo- 
wie i utrzymaniu dróg publ.) to duchowieństwo nie 
jest od nich zwolnione nawet w tych wypadkach, 
gdy nie opłaca państwowego podatku gruntowego, 


| 
i 
| 


p. 


Leczenie ukąszeń żmii. 


Główny urząd zdrowia Rzeszy niemieckiej stwier- 
dził, że snrowica przeciw ukąszeniom żmii, wyra- 
błana w instytucie Pasteura w Paryżu, działa znako- 
micie. Dlatego też urząd powyższy zaleca zastrzyk 
surowicy obok Innych sposobów ratowania ogólnie 
przyjętych, których nigdy zaniedbywać nie należy. 
Niebezpieczeństwo ukąszenia żmii jest zwykle prze- 
sadzone, gdyż w latach 1921 do 1925 na 150 wy- 
padków ukąszeń żmii notowano w Prusiech tylko 
1 wypadek śmiertelny. Największe niebezpieczeń- 
stwo przedstawia ukąszenie żmii dla dzieci, zwła- 
szcza, jeśli miejsce ukąszenia leży nie na kończy- 
nack, lecz na twarzy lub tułowin. Trzeba zatem 
w wypadkach ukąszenia żmii wezwać lekarza. 


Otwarcie sarkofagu Stefana Batorego 

na Wawelu. 

We wtorek, 10 b. m. odbyło się otwarcie sarko- 
fagu króla Stefana Batorego w krypcie na Wawelu, 
celem poddania tego sarkofaga gruntownej restauracji. 

Przy otwarciu byli obeeni: Książę Metropolita 
Sapieha, ks. biskup prof. Godlewski, dziekan ka- 
pituły katedralnej ks. 
Fijałek, ks. dr. Kruszyński 
watorów. 

Węgierską Akademję Umiejętności reprezen.G 
wali: prof. Uniw. Jag. Dąbrowski i prof. Divek" 
towarzyszyli im p. lomesanyi i kierownik konsr `- 
tu węgierskiego w Krakowie dr. Schabl. 

Zwłoki króla, przybrane w dalmatykę i k»' 
zachowane są stosunkowo dobrze. Czaszka po 
skórą, z zachowanym zarostem, na głowie kę 
w ręku berło, obok głowy jabłko, u nóg szabla == 

Zwłoki w pierwotnej trumnie złożono do “™ 4 
ukończenia robót konserwacyjnych w skrzyni, która 
została zapieczętowana. 


Miasto, które liczy 120 tys. mężczyzn 
i 20 tysięcy kobiet. 

Nielada kłopot mają chińskie władze w mieście 
Tai Yaanfa, gdzie ostatnia statystyka wykazała, że 
miasto liczy 120.000 mężczyzn, a tylko 20.000 nie- 
wiast. Ta wielka różnica pochodzi stąd, że rodzice 
masowo zabijali dziewczynki niemowlęta, nie mając 
nadziei przygotowania dla nich odpowiedniego 
posagu. 

Wskutek tak wielkiego braku niewiast w owem 
mieście, ci rodzice, którzy mają w, domu córkę na 
wydaniu, takie stawiają ceny dla amatorów żon, że 


oraz grono korser- 


LG 


: ci znowu nie mają pieniędzy, aby sobie móc drogą 


ponieważ wspomniane opłaty drogowe niə są do- | 


datkami do podatku państwowego, lecz stanowią 


się tą hodowlą, która przysporzy krająwi nowego | współudział zainteresowanych w kosztach utrzymań 

surowca jedwabnego i przyczyni do rozwoju nowej | I budowy dróg. (Dnia 15. 4. 1930 r. Nr. SF 1941. 

gałęzi przemysłu. (—) Korsak, dyr. Departamentu. 
= og = 


godnymi jej uczestnikami. 


Ponadto użycza Bóg wezwanym  śŚwię- 


o tej sprawie : 


fonicznej w mieście Watykańskiem, 


żonę kupić. Prefekt prowincji Lo-An-Fu wydał 
jednak rozkaz, ażeby w przeciągu dwóch miesięcy 
wszystkie panny wyszły zamąż, a nadto zagroził 
wielkiemi karami rodzicom, jeżeli będą na przy- 
szłość zabijać dziewczęta w nmiemowłęctwie. 


KARD POWT CY W OE A ROEE YA ET 


w 99 m 


opowiada ciekawe szczegóły 


prałat Slepieki, ks. rektor | 


tych natchnień, pobudza ich łaską swoją, dopuszcza na nich choro- 
by, przeciwności i krzyże ciężkie, by, zażywszy goryczy docze- 
snych, tem chętniej myśleli o słodyczy onej wieczerzy w nieblosach. 
Aniołowie, kapłani, sumienie, łaska Boża, z drugiej strony, ciężkie 
doświadczenia i przeciwności życia, to sługi w ręku Boga, którzy 
wiernym Jego przedstawiają nędzę tej ziemi, a przyszłą rozkosz 
nieba. 

Jezus, Syn Boży, zostawił nam przykład swojego życia, jako 
drogowskaz do nieba, zostawił nam sakrament św. i łaskę swoją, 
jako kierownika i światło w ciemnościach, a słowami ewangelji św. 
uczy nas: „eo Bóg nagotował tym, którzy go miłują“. 

Jak w niebie przeznaczył nam P. Bóg szczęśliwość wieczną 
I niewysłowioną, tak i na tym świecie jako przedsmak tej uczty 
niebiańskiej zostawił nam stół królewskiego pokarmu, bo Ciało 
i krew Swoją Przenajdroższą. A jednak, choć to skarb nad skarby, 
choć to rozkosz nad rozkosze, choć to uczta nad wszystkie uczty, 
jednak jak często ją ladzie lekceważą, jak mało z niej korzystają, 
jak na zaproszenie samego Chrystusa i jego sług „społecznie“ się 
wymawiają jakiemiż błahemi, doczesnemi przeszkodami, jak owi mę- 
żowie ewangeliczni. Aby wykazać, jak cenili tę świętą ucztę i ten Stół 
Pański ci, którzy zrozumieli jego wartość I aby dać zachętę i bodź- 
ea do jak najgorliwszego uczestniczenia w tej Wielkiej Wieczerzy 
Pańskiej, otóż przytaczamy przykład z życia św. Juljanny 
Falconieri. 

Czytamy w jej żywocie iż zakonnica ta 
śmiertelnej chorobie dla ustawicznych nudności nie mogła 
przyjąć Komanji św. Ponieważ była to dla niej niewysło: 
wiona boleść, prosiła przełożoną, ażeby mogła Najśw. Hostję, choćby 
z daleka, widzieć, a gdy kapłan chorej Ją pokazał, ostataim wy- 
siłkiem zwleka się z łoża, a krzyżem na ziemi leżąc, oddała eześć 
Panu Jezusowi. Gdy na gorące błagania Hostję Najświętszą poło- 
żono jej na piersiach, wśród słów umierającej: „o słodki mój Jezu” 
nagle znikła Hostja Najśw., pozostawiając na piersiach Juljanny 
każdemu widoczny odcisk. 

Uczta przygotowana w kościołach naszych, lecz kto jej unika, 
kto nią gardzi, niechaj się spodziewa, że w godzinę Śmierei Pan 
Jezus odwróci się od niego I umrze, niezaopatrzony Wiatykiem 
na drogę wieczności. Przeciwnie temu, kto, jak Juljanna, zakon- 
nica, kocha Jezusa i pragnie się z Nim połączyć, da Pan Jezus już 
tutaj zakosztować słodyczy najściślejszego z Nim obeowania, po- 
nadto zgotuje mu miejsce przy uczcie cudownej w niebiosach, bo 
Oa powiedział: „Jeśliby kto pożywał tego chleba, żyć będzie na 


w ostatniej, 


wieki“. 
Telefon papieski, 
Inżynier międzynarodowego Towarzystwa telefonów, Leoni, 


który przez trzy miesiące pracował nad zaprowadzeniem sieci tele- 


Było to — mówi — jedaem z najtrudniejszych zadań, jakie 
miałem kiedykolwiek do rozwiązania, przedewszystkiem z tego 
względu, że dotychczas niema dokładnego planu pałaców 
watykańskich. 

Pałace watykańskie, obejmujące 11000 sal i pokojów, są, jak 
wiadomo, owocem planów, budowy, przebudowy i przeróbek, do- 
konywanych w ciągu całych stuleci. O planie jednolitym nie było 
mowy. Musieliśmy więc przeważnie sami ten plan sporządzać na 
podstawie naszych wycieczek odkrywczych. Zakładając przewodni- 
ki telefoniczne, nie wiedzieliśmy nigdy, dokąd nas doprowadzą. 
Czasami natrafiliśmy na mury oiezwykłej grubości, które trzeba 
było przebijać. 

Państwo papieskie posiadać będzie 6000 aparatów, co w sto- 
sunku do liczby jego mieszkańców stanowi prawdziwy rekord. 
Wynaleźliśmy przytem system, pozwalający na bardzo łatwe i do- 
godne połączenia zamorskie. Gdy instalacja będzie zupełnie goto- 
wa, wówczas Ojcu św. wystarczy wziąć do ręki słuchawkę i zażą- 
dać połączenia z Nowym Jorkiem lub Buenos Aires, aby w bardzo 
krótkim czasie połączenie to otrzymać. 

Rozmowy na dalekie przestrzenie dążą z Watykanu linjami 
włoskiemi i francuskiemi do Rugby w Abglji, jeżeli chodzi o roz- 
mowy z Ameryką północną, przez Berlin lub Madryt przy rozmo- 
wach z Ameryką poładniową. 

Słaby punkt w tej komunikacji stanowi włoska państwowa 
linja telefoniczna pomiędzy Rzymem a Florencją, biegnąca jeszcze 
nad ziemią.  Wkrótee jednak i ta Haja ma być zastąpiona przez 
podziemną. 

Papież posiada własną, bezpośrednią komunikację z centralą 
rzymską, nie potrzebuje wobec tego korzystać z centrali watykań- 
skiej, choć, naturalnie, może być i z nią połączony aparat papieski, 
wykonany z grubych płytek złotych, a ozdobiony herbem papieskim 
z masy perłowej. 

Sekretarz stanu, kardynał Pacelli, tudzież kardynał 
posiadają również aparaty ozdobne. 


Serafini, 


Luksusowy statek, jako dar jubileuszowy dla Ojca św. 

Podczas ostatniego kongresu eucharystycznego w Chicago był 
papież zmuszony wynająć dla swojego legata specjalny okręt od 
prywatnego towarzystwa okrętowego. Podobnie i w tym roku w 
czasie kongresu w Kartaginie, okręt dla legata był przedmiotem 
dłuższych pertraktacyj, gdyż Włochy nie chciały wpuścić do portu 
pancernika francuskiego, przeznaczonego dla przewiezienia legata 
iw końcu same wynajęły okręt „Citta di Napoli“. 

Amerykańscy katolicy, którzy nie złożyli jeszcze Ojcu Św. 
żadnego daru jubileuszowego, postanowili ze składek zbudować w 
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wakacyjnych dla młodzieży gimnazjalnej Oraz rozpatrzenia 
sprawy zmiany zimowych godzin lekcyjnych w myśl okólnika 
Kuratorjam z 13 czerwca rb. 


Egzaminy do Gimnazjum. 


Dyrekcja Gimnazjum w Noweramieście powiadamia, że 
ostatni termin zapisu do egzaminów wstępnych upływa w 80- 
botę,21 czerwca. Do zapisu konieczna jest metryka. Egza- 
miny jesienne Bą Bkasowane, 


Egzamin aptekarski. 


Nowemlasto. W Wojewódzkim Urzędzie Pomorskim 
w Toruniu odbył się w dniach 16 i 17 bm. egzamin na po- 
mocników aptekarskich. Z Nowegomiasta złozyła ten egza- 
min p. Felicja Gurska, która odbywała praktykę w aptece p. 
Materniekiego w Nowemmieście. 


Pożar cegielni. 


k Lubawa. W środę wieczorem wybuchł pożar w 
cegielni p. Markuszewskiego w Lubawie, Pożar powstał od 
ognia, wydobywejącego się z plesa, w którym wypalano cegłę 
i zniszczył dach drewniany nad tymże piecem. Zanim straż 
pożarna przybyła, ogień strawił dach doszczętnie. 


Nowa komisja rzemieślnicza. 


Lubawa. Na zebraniu Zarządów Cechów dnia 16. 6. 30 r. 
została utworzona Komisja dia badania nielegalnego upra: 
wiania rzemiosła. PP. Rzemieślnicy, którzy wiedzą w ich za: 
wodzie o uprawianiu rzemiosła przez tak zwanych fuszerów 
-pasza Się o doniesienie do przewodniczącego komisji, mistrza 

takiego p. Czajkowskiego, Lubawa rynek 23. 


Teatr i Kino. 


k Lubawa. Jakoś prawdziwa sztuka nas nie popłaca, 
M |'śmy sposobność przekonać się o tem w ostatnich tygo- 
v Gdy przyjedzie naprawdę dobry zespół teatralny, sala 
aci pustkami. Natomiast gdy wyświetla się pierwsze lepsze 
two filmowe, to sała pełna. Charakterystyczny to objaw 
e radja, gdzie przekłada się koncert radjowy nad żywą 
„, hambog amerykański na ekranie ponad artystyczną 

na Bcenie. 


b ty w ostatnim czasie dwa doskonałe zespoły teatralne | 


| W uubaWwie. 

W przeddzień Zielonych Świąt bawił zespół toruński. 
Grał jedną z najpiękniejszych pereł naszej polskiej literatary 
scenicznej, komadję Aleksandra hr. Fredry: „Zemstę za mur 
graniczny *. 

Rzadko zdarza się sposobność widziać grę, tak doskonale 
odtwarzającą wspaniałe typy Fredrowskiej komedji. Odtwo- 
rzono typy te tak realnie, że odnosiło się wrażenie, jakoby 
osoby te żywcem zostały przeniesione na scenę Z owych 
czasów Fredrowskiej epoki I szlacheckiego ówczesnego życia. 
I cześnik i rejant i podstolina i jowialny Dyndalski i za- 
kochana para Wacław i Klara, a przedswazystkiem Papkin, 
coś w rodzaju „błędnego rycerza% czy Don Kiszota, odtworzeni 
zostali bez zarzutu. 

Szkoda jedynie, ża tak mało publiczaości zapoznało się 
z tą przepiękną komedją Fredry. Można żałować, že się nie 
było na tem przedstawieniu. 

Draga rzecz Rceniczna, jaką widzieliśmy w ubiegły wtorek, 
ło operetka Waltera Kollo: „Niecałowana żonka“. Treść, jak 
treść, jakto przeważnie w operetee, nieco banalna i boz 
wielkiej pretensji do zdrowego sensu. Nieco komizmu, dużo 
dowcipu, czasom aż nadto rubasznego i piegrznego, kilka 
ładnych melodyi, to wszystko. Ale zato gra pierwszorzędna. 


| Rzadko zespół o tak wysokim poziomie artystycznym zawita 
| na prowincjonalną scenę. Szczawiński, Redo, Lsonowiczówna, 


Wołowski, Sulima, to zespół plerwszej klasy. Taki Redo 
i Szczawiński, to czołowi artyści, a kiedyś główne podpory 
operetki warszawskiej. Dziś jeszcze nie,nie stracili ze swej 
świeżości i artyzmu. Aż dziw, że do nas zjechali. Wprawdzie 
zakontraktowani zostali na szereg występów na Pomorzu, w 
czem przewidzianą była także Lubawa, ale zato obywatelstwo 
odwzajemniło im się pustkami na przedstawieniu. 

To, że mało było publiczności na „Zemście*, ma swe wy- 
tłumaczenie w niekorzystnym na tego rodzaju imprezy czasie, 
jakim był wieczór wigliji Zielonych Świąt, gdzie ludzie zajęci 
jaszcza przedświątecznemi pracami, ale w czem szukać przy* 
czyny, że ws wtorek sala świeciła pustkami, warto się zasta- 
nowić. Być może, że ceny odstraszały. Na masze stosunki 
małomiasteczkowe, stanowczo były za wysokie. Zawsze by- 
liśmy zdania, że wypełaiona sala przy niskich cenach wstępu 
większe przyniesie korzyści matecjalne, a także moralne, niż 
pustki na rali na skutek wysoklego wstępnego. 

W każdym razie warto było poświęcić pieniądz 
doskonałych widowisk. 

Kiedy już na wstępie wspomnieliśmy o kinie, to przy 
sposobności tej poświęcimy też kilka słów kinu Inbawskiemu. 

Zmieniło ono właściciela, a temsamem zmieniło się też 
cośkolwiek na korzyść. Tak przynajmniej sądzić można 
z dotychczasowych seansów. Trafi się tam jeszcze i film do 
niczego, jak to miało miejsce w pierwsze święto Zielonych 
Świąt, gdzie trudno było zrozumieć, o co właściwie w całym 
10 aktowym filmie idzie. Nie jest to winą głównych aktorów 
Pata i Patachona, że film skrócono, posklejano i połatano do 
tego stopnia, że cały film, na którym zresztą brakowało ja: 
kichkolwiek objaśnień, wyszedł ma wielkie głupstwo. Nie 
ponosi zapewne też winy właściciel kina, który wyświetlał 
taki film, jaki mu przysłano. Natomiast przedsiębiorstwo, 
aksploatujące filmy, nie powinno wysyłać takich połatanych 
filmów w świat, lecz rzucić je do rupieci, Nie są to już bo- 
wiem filmy, pełnowartościowe, a publiczność płaci wstęp w 
takiej samej wysokości, jak na film dobrej jakości. 

Zmieniła się też na lepsze muzyka w kinie, która dosto» 
sowuje doskonałe ilustrację muzyczną do treści filmu. 

Natomiast i ta mamy zastrzeżenia co do cen wstępu. 
Ceny te są w Lubawie wyższe niż w innych miastach Bą- 
siednich, gdzie kina są lepiej wyposażone, chociażby pod 
względem urządzenia na sali. Za to, że siedzieć trzeba na 
krzesłach połamanycen, chwiejących, po części ogrodowych, 
niewygodaych i gwożdziami pozbijanych, o które można po- 
drzeć suknie i ubranie, że siedzieć trzeba na pospolitych, 
twardych ławach z desek bez oparcia, za to trzeba płacić 
ceny dość wygórowane. Czy właściciele sali i kina jaż nad 
təm się zastanawiali ? 


Wystawa robót dzieci szkolnych. 


W. Bałówki. |Podaje się do łaskawej wiadomości oby- 
watelatwa miejscowego i okolicznego, że w niedzielę, dnia 
22 bm. od godz. 3ciej do 9-tej po południu, odbędzie się w 
tutejszej szkole pierwsza wystawa robót kobiecych, ręcznych 
i rysunków, wykonanych przez dzieci szkolne. 

Należy przypuszczać, że miejscowe, jak i okoliczne oby- 
watelstwo gremjalnie zwiedzi wspomnianą wystawę i okaże 
przez to swe zainteresowanie się młodem pokoleniem. 

Wstęp bezpłatny. Kierownietwo szkoły. 


Pogrzeb ś.p. ká. Ossowśskiego, proboszcza 
radomskiego. 


Radomno. W środę, dnia 18 go bm., odbył się pogrzeb 
śp. ks. Henryka Ossowskiego. Dla oddania ostatniej przysługi 
Zmarłemu przybyło 26 księży z trzech dekanatów, a również 
i wiernych zgromadziła się liczna rzesza z parafj! i okolicy. 
Wigiljom przewodził ks. radca Pape — podczas wigllij nieu- 
stannie odprawiały się Msze św. Mszę Św. solenną z asystą 
odprawił rówieśnik Zmarłego, ks. prob. Cichocki z pod Koście- 
zzyny. Zwłoki na cmentarz eksportowa? ks. prałat Kasyna. 


dla tak 
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| ru dworskiego Białejgóry do gminy sampławskiej. 


Nad grobem wzruszające i podniosłe przemówienie wygłosił 
ks. dziekan Michnowski, prob. z Mszena, pow. brodniekiego, 
b. wikary Zmarłego, a później Jego następca w parafji w Msza- 
nie. Do głębi wzruszona parafja żegnała swego ukochanego 
proboszcza po raz ostatni, gdy zwłoki spuszczano w głąb 
ziemi, gdzie spoczywać będą obok również wielce zasłużonego 
proboszcza i działacza, ks. prob. Batkego, až ich zbndzi do 
nowego życia trąba archanielska w dniu ostatecznym. R.L P. 


Ślub kierownika tut. szkoły powszechnej. 


Sampława. Kierownik tut. szkoły powszechnej, p. Win- 
centy Fiszoeder oraz nauczycielka przy tut. szkole powszech» 
nej, p. Józefa Jabłońska, wstąpili w stan małżeński. Slub 
odbył się w drugie święto Zielonych Swiąt w Działdowie. 
Szczęść Boże! młodej parze w ich codziennej, mozolnej pracy 
ma niwie wychowawczej | 


Likwidacja gminy „Białagórać. 


Sampława. Na zebraniu rady gminnej z dnia 15 bm 
przyjęto do wiadomości przyłączenie rozparcelowanego ern; 
azwa 
miejscowości Białagóra przestanie istnieć z dniem przekaza- 
nila akt tamtejszej gminy  tutejszemu sołectwu, co ma nastą- 
pić w najbliższych dniach. Tak więc ta aktualna dla Sam- 
pławy sprawa, wlokąca się od paru lat, została nareszcie za” 
łatwiona. Spór toczył się między gminą a Urzędem Ziemskim 
głównie o wynagrodzenia sołtysa, który zazwyczaj w każdej 
gminie otrzymuje jako wynagrodzenie za swą pracę kilka 
mórg roli. A przy parcelacji Białejgóry mie pomyślano 
o tem. Jak się sprawa wobec dokonanego faktn ułoży, 
jeszcze nie wiadomo. 


Licytacja Straszew. 


q Straszewy.  Naznaczona na ub. środę licytacyjna 
sprzedaż maj. Straszew nie odbyła się z powodu braka re- 
fiektantów. Głównym wierzyciełem jest obecny dzierżawca 
tegoż majątku, p. R. Zajdel. 


Zabiegi ludzi dobrej woli o wystawienie 
kościoła w Cichem. 


Ciche. Przed 3 laty uzyskała gmina zezwolenie na 
urządzenie kapliczki dla nabożeństw rzymsko-katolickich 
i urządziła takową tak, że mogła w niej przywitać dostojnego 
gościa w osobie Przew. ks. Biskupa podczas Jego ostatniej wizyty 
sąsiednich parafij i przedstawić Mu prośbę w sprawie wybu: 
dowania kościoła w Cichem, gdyż gmina liczy przeszło 1000 
dusz, a jest około 10 xlm. oddalona od kościoła parafjalnego w 
Łąkorzu. Arcypasterz przychyiił się do prośby i polecił 
zabrać się z chęcią do prac wstępnych, jak zakup roli pod 
kościół, plany etc. Gmina obmyśliła plan, że z b. szkoly 
luterskiej, a tymczasowej kapliczki urządzi się plebanię, a z 
p. Ferszką wstąpiono w pertrakcje o sprzedaż 1 morga ziemi, 
ieżącej naprzeciw szkoły. P. F. zażądał cenę 1750 zł i stawił 
warunek, że rolę będzie użytkował aż do rozpoczęcia budowy 
kościoła, co dla oraku funduszów mogłoby ewentl. jeszcze 
i parę łat potrwać, a gmina bez żadnych korzyści oprocento: 
wałaby cenę kupna. Sołtys p. Witkowaki uważał takie 
kupno za zgubne dla gminy i sprzeciwił się jemu, a budo- 
wa kościoła stanęła na martwym punkcie. Przew. ks. prob. 
Dunajski z Łąkorza przejczał tę sprawę i upomniał gminę w 
dosyć silnych głowach, które też nie pozostały bez skutku. 
Natychmiast pp. wójt Suwiński i sołtys Witkowski zwołali 
zebrania, ażeby powziąć ostateczną uchwałę co do kapna rol 
od p. F. Na zebraniu zebrał głos po. Suwiński, Cyglicki 
i Zdunkowski. P. C. oświadcza, ża oddaje rolę pod kościół za 
darmo, ma jednakowoż zastrzeżenia co do kresu budowy 
kościoła. 

Na to odzywa się p. Br. Gabryel i oświadcza, 
rolę za darmo bəz jakichkolwiek zastrzeżeń. O! to słowo! 
Wybrano pp. Nowińskiego, Zduńskiego i Gabryela, ażeby na- 
tychmiast udali się do ks. Proboszcza i przedstawili Mu apra- 
wę, dla gminy tak korzystną. Rola p.G. nadaje się do budo: 
wy kościoła także b. dobrze ; jest od szkoły o kilka kroków 
oddalona i gmina ma nadzieję, że za pomocą przew. ks. Pro: 
boszcza uzyska zezwolenie od Władzy Biskupiej na budowę 
kościoła tamże, Wymieniona delegacja otrzymała od ks. 
Proboszcza przyrzeczenie pomyślnego załatwienia sprawy. 

W końcu z przykrością nadmienia, że pomiędzy członkami 
Rady gminnej i Komitetu budowy kościoła są niektóre 
jednostki b. ambitne, którym pewno mniej zależy na budowie 
koścłoła 1 prac przygotowawczych, jak na przeszkadzaniu 
innym, dobrze myślącym obywatelom gminy. Przy budowie 
domu Bożego niech nie istnieją osobiste urazy, tylko 
jedność, intensywna wspólna  dorada i praca, to po- 
moc Boża jeat nam pewna i kościółek bądzie na chwałę 
Bogu, a nasze dobro wybudowany. 


że oddaje 


Utworzenie nowej Grupy Związku inwalidów 
Wojennych Rzeczypospolitej. 


Ciche. Zarząd Wojewódzki Związku Inwalidów Wojen: 
nych Rzeczypospolitej Polskiej na Pomorzu zezwolił na utwo- 
rzenie grupy tegoż związka w Cichem. Za pomocą p. sołtysa 
Witkowskiego odbyło się u niego zebranie organizacyjne, 
gdzie wybrano zarząd w następującym składzie:  Zdunkow- 
ski przewodn., Tannek zastępea, Jetka sekretarz, Ośwałdowski 
zastęp,  Jaskalski skarbnik, Wit zastępca. W najbliższym 
czasie odbędzie się zebranie, na które przyobiecał przybyć 
referent zamiejscowy. Misjsce i dzień zebrania będzie 
ogłoszony. 


Z PomoTrze 


Posiedzenie Redy Miejskiej. 


q Lidzbark. Dn. 21 bm. o godz. 4 i pół po po?. odbę- 
dzie się w Ratuszu publiczne posiedzenie Rady Miejskiej 
z następującym porządkiem obrad: 1. Powzięcie uchwały co 
do rodzaju prac na ul. Nowel. 2. Powzięcia decyzji w sprawie 
wniosku A. Golubskiego co do dzlerżawy łazienek i łódek, 
3. Powzięcie decyzji co do wniosku Śpiewaka w sprawie nie- 
płacenia mu przyznanego dodatku komunalnego. 4. Rozpa- 
trzenie wniosku Magistratu o zlikwidowanie i zużycie fundu- 
szów renowacyjnych gazowni i wodociągów. 5. Przyjęcie do 
wiadomości rezygnacji przewodniczącego Rady Miejskiej, 
6. Wybór przewodniczącego Rady Miejskiej, 7. Wolne wnioski. 


Jubileusz Tow. Czytelń Ludowych. 


Toruń. W dn. 15 bm. odbył się w Toruniu obchód złotego 
jubileuszu Tow. Czytelń Ludowych na Pomorzu. Uroczystości 
rozpoczęły się mszą św. w kościele św. Jana, celebrowaną 
przez ks. prałata Dembka. Po nabożeństwie uformował się 
pochód, który przeszedł do dworu Artusa, gdzie o godzinie 
18-tej odbyła się uroczysta akademia. Akademję zagaił prezes 
rady okr T. C. L. na Pomorzu, ks, Bernard Dembek, poczem 
odegrano Hymn narodowy. Po wygłoszeniu kilku przemówień 
miejscowy chór „Dzwon* pod batutą prof. Moczyńskiego 
odśpiawał hymn jubileuszowy ku uczczeniu 50-lecia T. C. L. 
Następnie przedstawiciele władz i organizacyj złożyli serde- 
czne życzenia jubilatowi. ' 


Pożar w koszarach na Rudaku. 


Toruń. W poniedziałek, 16 bm. ok. godz. 17.30 wybuchł 
pożar w jednem z zabudowań koszar Centr. Szkoły Strzelni- 
czej na Rudaka. Ogień powstał na strychu pawilonu, mie- 
Bzczącego lokałe komlaji doświadczalnej tadzież mieszkania 


poi DONEA TOO WPORZO R OEI. 


OŚĆ 


8 rodzin wojskowych. W krótkim czasie pożar objął cały 
dach. Na ratunek pośpieszyły stražo ogniowe ochotnicze 
z Podgórza, Rudaku, Stawek 1 Nieszawki, własna straż woj- 
skowa C. S S. i wreszcie Btraż ogniowa z Torunia. Akcja 
ratunkowa była niezwykle utredniona wskutek małej liczby 
hydrantów na miejscu i słabego ciśnienia wody, którą wskutek 
tego musiano dostarczać z odległych studzien. Po długotrwa- 
łej walce z szalejącym żywiołem udało się ogień stłamić. 
Wysokość strat nie została jeszcze ustałona, jak również 
przyczyny wybuchu pożaru dotychczas są nleznane. 


Jubileusz zasłużonego redaktora. 


Tczew. W niedzielę, 15 bm., odbył się w Tczewie jubi- 
leusz 30-letniej pracy dziennikarskiej redaktora „Pielgrzyma“ 
p. Michała Majerskiego. Po nabożeństwie w kościele farnym 
w sali Rady miejskiej odbył się obchód, który zagaił prezes 
„Syndykatu Dziennikarzy Polskich Pomorza“ redaktor poseł 
Sacha z Torania i wręczył jubilatowi upominek w imienia 
Syndykatu. Przemówienia wygłosili ponadto ks. Chudziński 
w imieniu redakcji „Pielgrzyma“, senator Kulerski, u którego 
w „Gazecie Grudziąizkiej* jubilat pracował przez 12 lat, 
przedstawiciele duchowieństwa, magistratu tczewskiego, rady 
miejskiej, nauczycielstwa kupców i wielu innych. 


Potężna manifestacja uczuć katolicka 
i narodowych nauczycielstwa pom. w Gdyni. 


Gdynia. Tegoroczny zjazd nauczyciełstwa pomorskiego, 
należący z przeszło 2000 członków i 88 kołami do „Stow. 
Chrz. Nar. Naucz. Szk. Powsż.*, odbył? się w Gdyni przy 
udziale przeszło 300 osób, aby zamanifestować swą przynale- 
żność do organizacji, opartej o zasady chrześcijańskie i na- 
rodowe. 

W H święto Zielonych Świątek odbyły się narady Pom. 
Zarządu Okręgowego orsz prace komisji rewizyjnej. 

Główny dz'eń Zjazdowy 10. 6. r. b. rozpoczął się uroczy- 
stem nabożeństwem, celebrowanem przez członka Koła Gdy- 
nia, ka. prefekta Dambskiego. Podniosła kazanie wygłodił 
złotousty kapelan Sokolstwa Pomorskiego, ks. proboszez Tu- 
rzyński z Gdyni. Po nabożeństwie napełniła się po brzegi 
obszerna sala kina „Czarodziejka“  delagatami i gośćmi. 
Zjazd zagaił prezes okręgowy A. Nowickl, kończąc swe prze- 
mówienie okrzykiem na cześć Papieża i p. Prązydenta. Na- 
stępnie składano życzenia zjazdowi. Refsraty wygłosii: Dr. 
Pannenkowa z Warszawy: „O istocie i genezie wychowania 
i nauczania narodowego“ oraz gen. sekretarz Stow. Kat. Mi. 
Pol. diecezji Caełminskiej, ks. Żynda z Wąbrzeźna p. t. 
„Akcja Katolicka, a naaczycielstwo katolickie* — referaty 
przyjęto z hucznemi oklaskami. Po ogólnym zjeżdzie odbyła 
się wspólae zdjęcie fotograficzne na tla nowego kościoła. Za- 
raz potem gości I niedslegaci ruszyli grupami na zwiedzenia 
miasta, portów i statków, a delegaci wrócili na salę obrad 
na XI. Walny Zjazd Delegatów Pom. Oddziału Okręgowego. 
Po sprawozdaniach organizacyjnych i kasowych wybrano ko- 
misję weryfikacyjną, Matki, Waioskową, Skarbową, Statutowe- 
organizacyjną i Gospodarczą. 

s Niszwłocznie komisje te rozpoczęły swe obrady, rozpatru- 
jące liczne wnioski kół, członków i delegatów, przygotowana 
przez Zarząd Okręgowy. To też już o godz. 3 mogło się roz- 
począć dałsze plenarne posiedzenie Walnego Zjazdu, na któ- 
ram referenci poszczagólnych komisyj przedkładali powzięte 
uchwały, prawie wszystkie potwierdzono jednomyślnie przex 
Walny Zjazd. Na szczególną uwagę zasługuje z pośród licznych 
uchwalonych wniosków i rezolucyj następująca uchwaia 
ostentacyjnie powzięta: „Zjazd Naucz. Pom. 1 XI Walay 
Zjazd Delegatów Pom. Oddziału Okręg. Stow. Chrz. Nar. Naucz 
Szk. Powsz. obradując w Gdyni dnia 9—11 czerwca rb., oburza 

ny  nieenemi zabiegami W. M. Gdańska,  usiłującego 
przed foram Ligi Narodów przedstawić w fałszywe świetle po- 
kojowe dążenia Rządu Polskiego do gospodarczego rozwoju 
wybrzeża Polskiego w obliczu niesłychanej napaści posłów w 
Sejmie gdańskim na Rząd Rzeczypospolitej i Państwo Polskie 
wyraża stanowczy protest przeciw podejmowanym przez W. 
M. Gdańsk prowokacjom ; zarazem imieniem ogółu nauczycieł- 
stwa pomorskiego zapewnia Rząd Rzplitej o niesłychanych 
wysiłkach w kierunku stwierdzenia i umocnienia w młodzieży 
1 społeczeństwie Pomorza umiłowania spraw Bałtyku Polskiego, 
jak też wpajanie w nie mocnego przekonania, ża mocarstwo- 
we stanowisko Polski zależy przedewszystkiem od nmiczem 
nłeograniczonego dostępu do morza oraz ugruntowanie po- 
wszechnego postanowienia gotowości obrony w razie potrzeby 
słusznych pcaw narodu polskiego. 

Przy wyborach zgodnie ze staiutem uetąpiła po 3-letniem 
urzędowaniu jedna trzecia część członków, a wyniki wyborów 
dały rezultat nast.: Prezesem Okręg. wybrano jednomyślnie 
ponownie p. A. Nowickiego z Grudziądza, który ma poza sobą 
10 lecie prezesury okręgowej, wiceprezesem wybrano p, Ro- 
mana Wojciechowskiego z Torunia (ponownie), na delegatów 
do Zarząda Okręg.: pp. prezesa powiat. Marcelego Radomskie- 
go z Kościerzyny, prezesa pow. Leona Jackowskiego z Chojaie, 
prezesa pow. Anastazego Murawskiego z Labawy i praz. pow. 
Piotra Kolasińskiego z Brodnicy ; referentem organizacyjnym 
ponownie wybrano Cezarego Kalinowskiego z Gradziądza. 


Kto wygrał w Il. kl. 21 Loterji Państw.? 


1 dzień ciągnienia. 
10.000 zł nr.: 16855. 
5000 zł mr: 89358. 
2.800 zł nr.: 108374 146054. 
1.000 zł mr.: 20740 23058 41334 106416 147138. 
ag zł nr.: 6517 52551 59923 105515 133104 152277 165336 
400 zł nr.: 10898 39095 47376 49321 60006 73824 91646 
-o aR 132621 145256 164186 169928 171550 190808- 
300 zł nr.: 9842 13Ł45 21344 25408 27682 33028 38628 
39030 43120 45073 50287 61066 64443 71462 73920 75761 79304 
89040 90959 99838 100916 102128 107164 111783 121239 122328 
e m 4 136677 137586 139294 143969 144277 
3 164334 165870 169074 
185022 191308. ä Me AA 
200 zł nr.: 110 1968 2133 3477 8512 13099 18410 23905 
29607 37151 46699 55411 68997 81526 88244 97539 110363 117378 
125117 131555 139031 146181 151009 155462 160%4 163815 
169137 173036 178352 185850 194076 201447 209702. 
150 zł nr.: 158191 167212 170444, 


2 dzień ciągnienia. 

80 000 zł nr.: 52272. 

40.000 zt nr.: 112008. 

20.000 zł nr.: 190281. 

5.000 zł nr.: 202869. 

2.000 zł nr.: 164535, 

1.000 zł nr.: 82817. 

0 A, nr.: Hen 132172 144593 149344, 

zł nr; 2 103 78136 136 

ok a 205474. e ZA M 

300 zł nr.: 3821 15614 20885 22947 26991 38894 44064 
50992 64844 69709 69732 98650 102608 108930 119538 isa 


141573 142953 145601 125804 153007 3 2 78807 
I TO = 158656 164213 178807 


150 zł mr: 160410 169271 173770. 


dwteotreie wi: | Min. Kiiba w Kartuzach. 
J | Warszawa. W sobote wieczorem min. Kühn wy- 
Í jedzie z Krakowa przez Poznań do Kartuz, gdzie w 
Przed posiedzeniem Sajm, które do skutku | niedzielę, 22 czerwca będzie obecny na ćwiczeniach 
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nie dojdzie. kolejowego przysposobienia wojskowego dyrekcji 
Warszawa, 18. 6, Marsz. Daszyński dziś w godzi- | Rdańskiej. 
acth popołudolowych zwołał posiedzenie Sejmu na Zufesienie opery w Warszawie. 
23 bm. na godz. 12 wpołudaie i wyznaczył porządek Warszawa. Dnia 17 bm. odbyło się posiedzenie 
obrad, analoglozny zupełnie do porządku obrad 0- | finansowe Rady Miejskiej Warszawy, na którem po- 
przedniege posiedzenia, które nie doszło do skutku. stanowiono zlikwidować od 1 cej rb. operę 
Nie ulega wątpliwości, że i to posiodzenio do skutku warszawską. Ponadto postanowiono raconet noad 


nie dojdzie, gdyż sosja zostanie zamknięta. | 
| 


wy plan reorganizacji tej piacówki. 


Uroczystość Bożego Clała z udziałem 
P. Prezydenta Rzplitej. 


Wiino. Tradycyjny obchód ów. Bołego Ciała 
w Wilnie w tym roku doznał azczególnege uświe» 
tulenia dzięki obecności w niem Głowy Państwa 
f udziałowi tejża w uroczystościach święta. A mis- 
mowicie P, Prezydent Rzplitej brał udział w procesji 
wrar znim irozmalci dygnitarze. Przy baldachimie, 
pod którym szedł jako celebrana arcybiskup Jał- 
brzykowaki, asystował temuż najpierw P. Prezydent 
wraz zpewnym weteranem z reku 1863 — następnie | 
prezydent miasta I min. Prystor — po nich woje- | 
woda Raczkiewicz oraz poseł Piłsudaki. Ceremonje 
kościelne trwały od godz. 16 do 1,30. Przy każdym 
ołtarzu piechota dawała salwy karabinowe. Po 
ukończeniu procesji P. Prezydent udał się do pała- 
eu p. Wojewody. O godz. 16 świat kobiecy oddał 
hołd P. Prezydentowi na uroczystej akademji, która 
sio odbyła w rotundzis wileńskiego kuratorjum 
szkolnego. 


Uchwała Klubu Narodowego z powodu 
odroczenia nadzw, sesji Senatu. 


Warszawa. Klub Narodowy w Senacie powziął 
dzisiaj jednomyślnie następującą uchwałę: 

„Prezydent Rzeczypospolitej, pismem z dnia 17 
czerwca r. b., odroczył nadzwyczajną sesję Senatu 
przed zebraniem się Izby. Klub Narodowy w Sena- 
cie stwierdza, że akt ten jest ponownem  narusze- 
niem konstytucji. Rząd ponosi odpowiedzialność 
! polityczną za ten krok antykonstyłucyjny i bamu- 
jący bieg życia państwowego we wszystkich jego 
dziedzinach. | 

„Doradzając podpisania takiego aktu, rząd pod- 
rywa autorytet Prezydenta Rzeczypospolitej, który 
w pierwszym rzędzie powołany jest do strzeżenia 
konstytucji i który nle powinien być wciągnięty do 
wewnętrznych walk politycznych. 

„Interes Polski wymaga, 
kres -dozorganizowania A PRTZENONEGRA 


- a 


| 


by został położony | 
A to | 
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 PRZYMUSOWA LICYTACJA 


W sobotę, dnia 21. 6. rb. o godz 15-tej będę sprzedawał 
w Nowemmieście za gotówkę najwięcej dającemu: 
I młóckarnię. 
Zbiórka licytantów na podwórza u p. M. Dembińakiej (wybud.) 
Mazanowski, kom. sądowy w Nowemmieście, 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


||W poniedziałek, dn. 23. 6. rb. będę sprzedawał w Chroślu 
za gotówkę najwięcej dającemu : 

250 ctr. kartofli, fortepian (skrzydło), 1 kanapę, 1 stół 

z szafką, I wóz rob., stół restauracyjny, repozytorjum. 


Zbiórka Hcytantów na podwórzu u p. H. Kaszewskiego. 
Hłazanowski, kom. sądowy w Nowemmieście. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


We wtorek, dnin 24 bm. o godzinie 12 ej w południe 
sprzedawać będę w Jamielniku przed oberżą za gotówkę naj- 
więcej dającemu : 

I bryczkę, |! maciorę około 2i pół ctr., 

I jałowicę i 4 prosięła. 
Szukalski, kom. sadowy w Lubawie. 


Za szczere współczucie, okazane nam przy 

pcgrzebie naszego kochanego syna 
ś. p. 
Romana 

składamy Wieleb. Duchowieństwu, wielce łask. 
Ke. Prefektowi, Szan. Dyr. seminarjam, Gronu 
prcfesorskiemu, Szan. dyrygentowi chóre sem. 
p. prof. Grabowskiemu, wszystkim Kolegom 
Zmarłego, wogóle wszystkim Przyjacicłom i Zna: 
jom ym serdeczne 


„Bóg zapłać”. 


M. Piotrowicz z żoną. 


Lubawe, w czerwcu 1930 r. 


Przewieleb. Duchowieństwu, wszystkim Krewnym, 
Tow. Młodzieży i Znajomym za ckazane współczucie, 
za złożenie wieńców oraz za tak liczny udział w po- 
grzebie naszego nainkocheńszego syna É. p. 


Anastazego 
składamy nasze najserdeczniejsze 
„Bóg zapłać”. 
Rodzina Iwalskich. 
Boleszyn, w czerwcu 1930 r. 


JARMARK na j7 dło i konie 


w Ryknie 
odbędzie się 


w środę, dnia 25-go czerwca 1930 r. 


(—) Granica; soltys. 


PIEGI 


ŻÓŁTE PLAMY, 
OPALENIZNĘ 
USUWA POD GWARANCJĄ 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W poniedziałek, dnia 23 bm. o godz. 11 przed połud. 
sprzedawac będę w Zwiniarzu na podwórzu p. Januszew' 
skiego za gotówkę najwięcej dającemu : 
1 bryczkę, sanie wyjazdowe i rozmaite 
meble. 
.Szuksiski, kom. sądowy w Lubawie. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W poniedzisłek, dnia 23 bm. o godz. 2 po południu 
sprzedawać będę w Lubawie wybvdowanie na podwórzu 
p. Senwickiego za gotówkę najwięcej dającemu: 

I maciorę około 2 ctir. 
2 jałowice jednoroczne. 
Szukalski, kom. sąd. w Lubawie, 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W poniedzialek, dnia 23 bm. o gedzimie 12 w połud, 
sprzedawać będę w Troszczynach za gotówkę najwięcej 
dającemu: 
urządzenie pokojna męskiego i jadalnego, rozmaite 
inne meble, 1 samochód osobowy „Ford“, 1 bryczkę, 
szory wyjazdowe, 1 sanie, 8 prosiąt, 1 świnie około 
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Jaa ==. OSA) sadowy w Lubawie. 

„A KREM "WOS ERY" BO Owa 7 

REECE 430 JARMARK na bydło i konie 
fszi - ze 173 


w Lubawie, 


z powodu przypadejącego święta parefjalnego w dnia 2 lipca rb. 
odbędzie się 


w czwartek, dnia 3-go lipca 1930 r. 
MAGISTRAT. 


Pater, burmisirz, 


ŚSZY. - ZŁ. 58 


W NOWEMMIEŚCIE do nabycia w aptece apt. 
B. Maternickilego oraz w dicgerjach: 
J. Cieszyński oraz A. Zalewski. 


W LUBAWIE: J. «ili, R. Kaszubowski, 
K. Kionswski craz B. Krüger, Gdańska 6. 


Dobrowolna licytacją to eee zana 


Wyborową 
odbędzie się nè crganistówce 


w Lipinkach, dnia 26 bm. kapuste kiszoną 


e godz. 10 przeć puiudm. fant Orgie. Ń 
Sprzedawane będzie: 


4 szt. byrła, 2 konie,| OQÓrKI kiszone 


wszelkie maszyny; | bzrdzo dobre, szt.20gr. poleca 
maneż i sprzęty rol- Fua Stanisław Rost, 
micze, harrzonjum, | Nowemiasto, telefon 56. 
centryf. I skrzypce. ZEBEGTIPZAE A REKINY 07 
Reflektenci mogą ra jedną 
godzinę przed lic;tacją wszyst- 
ko obejrzeć. Zapłata nastąpi 
natychmiast. 


Teresa Kowalzka. 


ONCAT E ATRAE ODETE AR I -A ANR a |--U 00. ko ZJ 


Naszej Szanownej Kliepteli podajemy do wiadomcści, 
że z powodu trudnych warunków będziemy 
od I6-go km. przyjmowali żyto na przemiał 
w ten sposób; Za 


za I cir. żyta oddawać będziemy 
50 funtów mąki 
i 30 funtów otrąb 
WŁAŚCICIELE MŁYNÓW 


miast Lidzkarka i Działdowa oraz 
ich okalicy. 


Wialnię 
mało używaną mam na sprzedaż 
Franciszcz Bartkowski, 
Rodzone. 


jg REMRPRIKIDAw. ŻE TIRA WA GADA a 


= 
3 


a 


-e TORANN aapea 


3 nastąpić może jedynie przez całkowitą zmianę 
j obecnego systemu rządzenia i przez usnnięcie się 
od steru ludzi, którzy dziś są u władzy“. 

w posiedzeniu brali udział członkowie Klubu 
senatorowie: Głąbiński, Czartoryski, Dobrzański, 
Godlewski, Jabłonowski, Kozicki, Ossowski, Pluciń- 
ski, Seyda, Waelutyński, 

TEWENENIRZEDNYC KODEKI WOBOFEGSEN OTE 0 mw 2a, 
Urzędowe sprawozdanie targowej Komisji 
w Poznaniu. 
z dnia 17. 6. 1930 r. 
Jałówki i krowy: 
pełnomięsiste, wytuczone krowy, najwyższej 


wartości rzeżnej do lat 7 . . 116—124 
starsze wytuczone krowy i mniej dobre młodsze 
krowy i jałówki $ z . 104—118 
miernie odżywione krowy. i jałówki 7 „ 060—070 
licho odżywione Ke, i jałówki . . 000—000 
Cielęta k. L . s a 150—160 
Ą kl, IL a Ę 140—146- 
5 kl. MI. z Ś 120—130 
Owce kl. I F ć 134—140 
kl. II. x à 110—120 
Šwinie kl. I. 5 186—190 
A KEJE ~ 180—184 
= kl. IM. a > 3 174—176 


Glełda zbożowa w Fatal 


Notowania oficjalne z dnia 18. 6. 
Płacono w złotych za 100 kę. 


Żyto 14.75-=15.25 
Pszeniea ńowa à 39.50—40 50 
Jączmień browarowył © 20.00-22.00 
Owies 16.00-=17 00 
Mąka żyimia 26.25— 
60.50— 64,50 


Mąka pszenna 65 proc. 
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Bu rańakeją sdpowisdsialay: Walenty Btawieki w Wawemmlesely. 
Ka ogłoszenia redakaja nlaodpowiada. 
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Wielkie Zebranie 
Stronnictwa Narodowego 


odbędzie się 
we wtorek, dnia 24-go bm. o godz. Il-tej 
przed połud. na sali Hotelu Polskiego. 
Przemawiać będą pp. poseł Sacha i poseł Szturmowski 


o położeniu w rolnietwie, natomiast wiecz. o godz. 8 
odbędą się referaty gospodarcze i polityczne. 

O liczny udział wszystkich członków i sympa- 
tyków naszego stronnictwa uprzejmie zaprasza 


Jan Ciszewski, prezes. 


Wstęp na salę za okazaniem legitymacji, którą odebrać można 
u prezasa, 


Z powodu choroby sprze» 
dam lub wydzierzawię 


gospodarstwo 


w Lubawie około 60 mórg 
pszennej ziemi, z żywym I mart- 
wym inwentarzem, budynki ob- 
szerne, murowane, kamienica 
piętrowa w głównej ulicy, wiel- 
kie podwórze, nadające się do 
każdego przedsiębiorstwa, Zara« 
zem tanio na aprzedaż 2 ma. 
szyny do sieczenia, 1 wiązarka 
i 1 maszyna do Bieczenia trawy. 


Ostrzeżenie. 


Osoby, które rzucają oszezer- 
stwa ma mnie, że nie jestem. 
właścicielem nieruchomceści 
przy ulicy Zamkowej I (dawniej 
Józef Duchna), oświadczam, iż. 
takowych sądownie będę ścigał 


Kazimierz Duchna; 
skład bławatów Lubawa. 


30 zł nagrody 


otrzyma ten, kto mi wskaże 
skradziony rower dnia 18-go- 
czerwca rb. przed sklepem p. 
Kasprzyckiej w Lubawie, nr. 
4062, marki „Weldadler". Rów- 
nocześnie ostrzega się przed 
kupnem. 


ildefons Kasprzycki, 


Lubawa, Kopernika 33. 


A. Bioch, Lubawa 


Pomorze, 


KONCZA o D S dk 1.2 
Na sprzedaż 


Sanocki 


Po szukuję porzą dną 
dziewczynę 


POETY ZOZ A DZA ZE OOOO TD 


(wio) dodat AAA do dzieci.  Hiolm, Działdowo. 
„Chevrolet“ 4-ro cylindrowa, w Porządnej 
bardzo dobryin stanie. dziewczyny 
Gdzie? wskaże eKsp. „Drwęcy“ | poszukuje od zaraz. tuka= 
Nowemiasto i Lubawa. szewska, Mowemiasto, 
e OBAMIE. skład kolonj., Kościuszkowska.. 
Fornal 


Mam na sprzedaż 
trzcinę do dachów 


z zaciężnikamł potrzebny od: 

zaraz. Msj. Kaczebagno. 

Potrzebny jest od zaraz 
pasterz 


z jeziora Karaś. Pewnym od- 
dam na weksel lub kredyt. 
Mieczysław Tobolewski, 


Jamielnit. (dojarz) do 25 krów z dwoma. 
RR ZZ || WAPNA WIE O 
400 klaft dobrego i twardego Grajewski, Majątek Słup. 
torfu p. Lidzbark. 


mam na sprzedaż. 


Władysław Olęcki, Wonna 
poczta Jamielnik. 


Samochód 
„Ford“ model 27, otwarty, 5-080- 
bowy sprzeda 
Piotrowicz, Ciche, 
pow. łubawski, 


Pokój 
umeblowany jest od zaraz de 
wynajęcia. Zgłoszenie do eks- 
pedycji „Drwęcy“. 


ZG GRA BZ 
|Wszelkie 
DRUKI 


wykonuje po cenach 
umiarkowanych 


Mam na sprzedaż 
maszynę do sieczki 


na dwa konie, kosiarkę do sie- 
czenia I meneż 4:konny, wszy- 
setko w dobrym atanie. 


Władysław Anziewicz, 
Tyl ce. 


Pomocnik 


kowalski, powyżej lat 25 orsz 
uczeń, który ma chęć wyuczyć 
się rzemiosła kowalskiego, mo- 

gą się zgłosić. 
M. Klein, mistrz kowaleki, 
Nowemiasto. 


Drukarnia „Drwęca” 


w Nowemmieście. 


